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Feliksa J?qgowsl{ieg c :: 
Zawadzka li. Birma egzystuje 35 lat 
i nagrodzona parokrotnie medalami. 3 

dnia 24 Jeno Cezar szczęśliwszy iest od Na-
1914 r. poleona, który uie miał swego Brutu­

.fi ndzlalem nawybltnlejszyc~ przed&tawlclele.k _i prz~dsta~ieiell 1111eiscowaj Cyganerii l!te­
rack?-'!-~tys~yc1ne1 wyst~py. pp. ~orowskaeh St. Clau•, Kochówny

1 
Lawiask ego 

Kahcmsk1ego, Stamaławsk1ego, oraz P• Józefa Urs eina w zupe;nie uowym 
1>r!~i11al~!m repertuarze Journa1 parl6 (scena w reda •• cJ•)· „JaK: się t•bryku1e 
„Sm1ech I Prolog. lng1es reda.1a~ra .P1pmao uporLerem Ptprnau a1entem ogł r-.szen i owym 
Antoś Ma1cherek .w reoakc1i. Król , Baweiniany. ~o .1wsztu1e Lódź'I Kłopoty .&Mall:tora. żywy 
liaksl~ Linder Miłość na raty 8pow1edt dzl.tiw1cy .. Po-tęp1e111t1 1'11.ogo .t'recz h ciei{!l.WO­
aciąl SKrzynka do listów Nagrody .Nobla In Villo veritas! DekrN.u1ja wrkonana przes 
futury&tów, konfituryatów, kubistów i ko.11&u.Jistó11r • ..:e,1a bi~etu wojśoia 
8 rb. llo•ó biletów aciśle ograniczona. Zamówienia na stoliki przy,muje 

zarząd hołdu „sawor"• 

sa-i gdy Cez."", dosi~g·nąwszy swe-
00 zenitu, }_Ja., z ręki l<0chającego 
pezyjac1ela, i~apoleon musiał prze­
'),,YĆ własny UJ!a.dek- najpierw moral­
ny, a potem wyn:kający z niego 
ze w nętrzny. 

Cezar szekspirowski, fo Cezar w 
zenicie swo)eJ potęgi; krok jeszcze 
dale) i zacząłby SH~ upa<iek. Czuje 
wzbierającą tatę niebezpieczeństwa; 

ieg· 
PRYSZCZE. 
.O PA LEN IZNĘ. 
WĄGRY. 

CZERWONOŚC TWARZ:f. 
IWSZ.ELKIE. PLAMYNAJSKUTECZrilEJ USUWĄ 

~5TA»oTWARZY 
JANA~NrWiii5KlfGD. 
DLA UN!KNIĘ_CJA NA.S:..ADOWN!CiWA.KAŻDE PUDEŁKO 
ZAOPATRZONE JE5T W PLOMBĘ NA KTÓREJ ZNAJ­
i)UJE SIĘ N9 ~04 i NAZWISKO WYNALAZCY. 

3Pl?ll0Aź wMfJ(ACtf. SKlADACllAPli.Cl/IYC/f 
I PUl(UMERJACtt. 

Ju jusz Cezar. 
Teatr Polski w Warszawie wy­

stawił szelcspirowskiego Juljusza Ce­
zara. Wielkie tragedie na . scenach 
polskich utcazuią się tak rzadko i 
publiczność nasza tak 111ało jest 21 

oiemi oswojona, że wystawienie jed­
oej z nic.h stanowi ważny wypadek 

w polskiem życiu artystycznem i du- podczas uroczystości ogląda się po­
chowam wogóle. de1rzliwie i niepokoi go cnuda ponu-

Nie będę tu wchodził , w zalety ra twarz Kasjusza. Złe przepowiednie, 
lub wady Cezara na scenie Teatru. sny 1 przeczucia żony może w innym 
Polskiego z punktu widzenia sztuki czasie byłyby go powstrzymały; w 
teatralnei, zaznaczę tylko, że pod innym czasie, gdy nie był jeszcze 
względem :r.ewnętrzn.ym 'reatr Polski tule bezmiernie upoił się wielkością 
dał widzom-podobnie jak w IrydJo- własną, gdy rtie naz~al jeszcze sam 
nie-to, czego publiczność polslrn na s1eLie gwiazdą polarną, wokół której 
żadnej scerne Jeszcze nie ogiądaJa i wszystkie i1me gwiazdy, jak wokół 
to odnośnie dekoracji 7ak również staiego punktu, obraca1ą się. 
reżyserii - tuk np. wyreży::ierowany ' Teraz iednak nic' JUŻ powstrzy­
tłum jest zdaje się w Polsce zupełną mać go rne rnuże; porwany szałem 
nowością.-Raczej powiem słów kilka samoubóstwienia, w głębi duszy, na 
o samem szekspirowskiem aziele. pół świadomie knuje zamach na re-

--- publikę, 'gdy IJragnie potouika, choć 
Dwuch było w dziejach świata Ztnvnętrznie odrzuca koronę. Szał go 

olbrzymów o losach dziwnie pokrew- rnesie. Idzie po drodze tragicznei, 
nycb. - Cezar i Napoleon. Jak dwa po t~i drodze strasznei, na której )e­
słupy tkwią oni na początku i na sli nawet uczyni krok nie samoubó· 
końcu ery cbrześcjańsi{Je): Cezar stwienie, lecz rz~cz pospolita, mający 
zamyka republikę rzyms.lu\ i za.Ida- na celu, gdy odmówi przeciytania 
da imperjum Jrnńcząc 01rres dziejów prosby, ponieważ poda.na mu jest 
starożytnych; Napoleon jest synem ona 1ako do Jego własnej 01oby od­
rewolu0ji, wybijającej wrota do no- no8ząca się-to i wówczas ku zgubie 
we1, pochrześc 1 ańskiei ery. ObaJ sw~j własndi zmierza tern szybciej. 
wyrastają z pomiędzy ludzi niezna- I gdy emirirć zdradziecko ukryta w 
nych, aby ob 1 ąć naiwyż::;zą władz~ i :tatdach odzienia jego przyjaciół oto­
obaj mocno dzierżyć ją umi~jl\. - czyła go .ju~ kołem bez wyjścia, on 

jeszcze upaia się sam sobą, odurz& 
się kadzidł~mi samemu sobie palo­
uemi. 

Budzą go dopiero uderzenia szty­
letów, a cios Brutusa zmusza do sko· 
nania z twarzą wstyd li wie zakrytą. 

· Kto zabił Cezara'? Czy dokona{ 
tego Kasjusz, Kaska, Trebonjusz i ol 
inni ludzie mali, działający główni& 
pod naporem zawiści i niemogąc;, 
przebaczyć Cezarowi jego nad nimf 
wyższości? Nie. Zabił go Brutus, 
ostatni republikanin rzymski. 

Tamci zabiiali przez zfość lub 
zawiść; jeden Brutus zabijat miłuią­
cy. I on jeden uświęcił wszystkie 
tamte sztylety. Oni sami wiedzieli, 
że gdy Brutusa nie będzie mi~dzy 
niemi, to czyn ich stanie się zwyk­
łem morderstwem: tylko Brutus na­
dawał mu świętość wielkiej ofiary. 

Powstaie teraz pytanie, czy Bru­
tus zdawat sobie spra:vę z prawdzi­
wych pobudek Kasjusza i j9go spól­
ników'? - Prawdopodobnie tak. - A 
pomimo to szedł z niemi, wierząc w 
świętość, w niezbędną .konieczność 
czynu, który dokonywali. 

Gdyby Brutus ~yl człowiekiem 
zdolnym do rzucania projektów i za­
początlcowań, to może sam zorgan i­
zowałby spisek i pierwszy Cezara 
ugoąził. On Je<lnak - przynajmniej 
Brutus Szekspira - idzie za innymi, 
za lichymi ludźmi, . uderza ostatni 
i tern czystem swoiem uderzeniem 
pokrywa ws~ystkie brudy moralne 
tych, co godzili pierwsi. 

Być może, że ta. niesamódziel-
11ość Brutusa, to grzech jego główny, 
.który mści si~ na nim później i do· 
prowadza do 1ęku przed Ce z<l rowym 
duchem: - Brutus nie sam doszedł 
do przeświadczenia o koniecznośor 
zabicia Cezara, tylko mu t~ myśl 
podsunięto; biernie poddał si~ umie-
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sza. To też potem nie umiał spokoj­
nie znieść spojrzenia Cezarowego du­
cha, który, jak wyrzut z gł~b1 jego 
nieco eh wiei n ego wn~ti·za stanl\ł 
przed nim i doprowaqz1ł <lo poratki. 
Brutus samodzielny nie byłby uląkł 
BiEl Cezarowych wyrzutów i byłby 
szedł do końca, niezachwiany w 
ciłusznośoi sprawy swoje]. 

Ale mogl\ być i inne jeszcze 
_przyczyny Brutusowego załamania 
.!ię, przyczyny, dzięki !ttórym upa­
dło dzieło Brutusa i jego sojuszni­
ków. 

Oto republika, • Jdórej Brutus 
był wyrazem i obrońcą, ju~ się była 
przeżyła. Brutus wir.c bronił tego co 
rzeczywiście skonalo. 1.'en ostatni re· 
publikanin ma w sobie coś r, Don 
Kichota, z rycerza dziala:eicego w 
czasie zgoła niewłaściwym i w do­
brej wierze walc::>ąc.e go zi.t sprawEl 
już tyciowo przegrnn(\. Ktoś bardziej 
giętki, oportuni styczny - 1akbyśmr 
dzisiaj powiedzieli - łacniej byłby 
sill przystosował do nowego porząd· 
ku rzeczy i w nim starał sill tak ja· 

.koś urządzić, aby znaleść si~ w 
znośnei zgodzie ze swojemi „zasada­
mi „. Prostolinijny i szr.zerze wo bee 
siebie samego prawdomówny Brutus 
niez<\olny był do tegoi musiał więc 
.zginąć razem z ginącą republiką, od­
iławszy swą nieskazitelność n11. usłu· 
gi zwyrodniałym republikanom. . 

Republ1l(a skonała. Skonała 
przedewszystkiem w sercach obywa­
teli rzymskich; nie mogły więc ura­
tować jej słabe Brntusowe rt~ce. Lud 
rzymski zwyrodniał w motłoch, kt6· 
rym rządzą demagodzy lub tyrani. 
Sam Brutus był już tylko lirycznym, 
smętnym przeżytkit>m obywatela 
rzymskiego: żyły w nim jeszcze sta­
re republllrnńskie cnoty, ale nie on 
już rządził wypadkami i ludtroi, fe­
no nim rząrlzili Kasiusze. 

Cóż w taldch warunkach m "gła 
!mienić śmierć Cezara'? - Na jego 
opróżnionym miejscu nntyc.hmiast 
wyrósł ti·yumvirat, rówuie nierepubli­
kański, tylko nieposiada1ący Cezaro­
wej wiellrnści. 

Stary republikański Rzyni umarłi 
powstaiący, nowy parwenjuszowski, 
cezariański nie do zniesienia był dla 
Brutusów. Cóż pozostawało im in­
nego jak odejść w bolesną samot­
ność śmierci, zaprotestowa \1 =- '.\' prze­
ciwko zwyrodniałemu pvl':t.Cldlrnwi 

64) 
CLAUDE FARRERE. 

{Romans na ile wojny nisyjsko-Japo11sk.ei). 

Spolszczył J. B. 

Eskadra zmieniła kierunek. Obec· 
,1ie k1eru" ała sill na zachód, Jrn Czu­
szym1e; wszystkie stalki starały s1~ 
utrzymać na swych n11e1scac.b. i 
zrnmeiszyć odstępy mi~dzy sobą do 
czterust>t regulaminowych n1etrów. 
Linia 01n·ętów ciągnęła się r1a prze· 
sti-zeni prawie trzech mil m<Jrsloch, po­
cząwszy od dowódzcy Jmii „IvVlrnsa", 
skuń\'.7.Y\'Szy na „lwnte", któr.v ją 
zamyJ.:.ał. „N1Jdrn" płynął za „.Mika­
sa"; za „Ni1<ko" postępowała „SJ11Jd­
sh11na", a za tą pierwszą dywiZH:\, 
którą lrnmenderował stary Togo ,,. ~ 
własne) osobie, sunt)ł.Y we wzorow:ym 
porz~dlrn wszystJC1e rnne, a wi~c dy­
wizit1 Simamour,r,dywiz1a .Kam1rnoury, 
wszystkie pancf'rniki i J<rątowniki, 
cała siła i pctęg:a CesnrstV\a. W pie­
Dlf\CJ m :;ii~ ś l ad zie, ia lei pozo!h1 w i a ją 
po sobie okręty, Jorisaka Sadao wi­
dział zbliżu iące się wysoJ<ie :':Zare 
syhvf'tin, najeżone gotuwerui do wal­
ki arm&tami. Flagi państwa W ch6-
dzącego SJo:ńca, ntkuii:t• na kat.dym 

rzec:6y manifestacyjnym uderzeniem 
sztyletu w pierś Cezara? 

A prawdziwie młody Rzym, ten 
który miał na lat niemal dwa tysil\­
ee zapanować nad światem, Rzym 
wyrosły z wdeptanych w ziemill nie­
wolników i fal barbarzyńców nie O· 

budził się był Jeszcze. Sto lat jesz­
cze czekać trzeba było, zanim ·na a­
renach rzymsl{ich pojawił.v siQ zwia­
stuny nowego słońca nad światem.­
Na klm więc, czy na czym miał o­
prze · się Brutus'ł 

A gdyby mu nawet prze!_)owie­
clział l<to był wówczas, te zbawienie 
Rzymu jest w gromadach niewolni · 
ków, że now~ wiol!cość lhyrnu przyj­
dzie ze wschodu i te dopiero tak od· 
rodzony Rzym zapanuje światu, czy 
bytby uwierzył1 c1y mógł w to u­
wierzyć - on pati·ycjusz rzymski, 
dla którego niewolnicy tylko rzeczi\ · 
w Riymie byh'ł Czy patrycjUElZ mógł 
choćby wit• dzia ł o nim, ulrnchać ten 
pr2-yszly Rz.) m, w 1<tór.v 1.1 dla patr.r­
ojatu nie byłoby już m1A 1~ca'? 

Jan Bempel. 

„temp:" o sam~rząDzie .. ols Im. 
We wtorkowym numerze „Temps• 

zamieszeia dłuższą depAsz~ swego 
lrnrespond.P.nta petersbursloego w 
EZprawio samorządu m1e jslncgo w Kró­
lestwie Polsldem. 

Autor depeszy wy1.iśnla, te wkrót­
ce obradować będzie Jrnm1s1a po· 
jednnwcza w tej m1rrzP-, jeduak Rnda 
państwa, ~ako też i Dtim11. nie zamie­
rzają ustąpić ze swego stanowisJrn. 

Dot_ycłlczas stanowislco Kokowco­
wa i Sazonowa, lctórzy byli za iQzy­
kiem poli:i1n m w samorządzie, znaj· 
dowało aprobatQ Władzy Najwyższe t . 

01.Jecłlle odłamy prawicowe twier­
dzą, że icll zapatr.pHrnie uzyskało a­
probatę. 

Do wszystkich tych informacji, 
korespondent „Ten1psa" doda1e, że 
min1strnw10 Kolrnwr·ow i Snzonow, nie 
licząc s1~ z tern, że dotąd polityka 
Rosji względem polaków szla zawsze 
})fZez BerJm, pragnęll poczynić pew­
ne ustępstwa na rzecz polaJców, do­
skonale rozumieiąc jak w1ellde zna­
czerne miałoby zjedname dla Rosji 
znaczne) części ludności polskiej. 

Ktokolwiek zna dzielnice robot­
nicze w miastach naszycl1, ten wie, 
w iak ol1ydnych waruuJrnch zdrowot­
nych żyJą robotnicy. 

W ciasnych i dus:rnych izbach, 
w suterenł.lcb i na podilaszach gnież· 
dżą s1~ rodziny robotnitJze, rne mo­
gąc innych kątó'w uwa~ać za włarrne, 
gdyż prawitl w Jrnżdei norze obok 
nich mie„zlrnją „sublokatorzy" - ro­
botnicy bezżenni i robotnice. 

W wielu mieszkaniach przyJa,ł 
się już nawet osobliwy system hote­
lowy. Gospodarz mieszkania rezerwu­
ja dwa lub trzy łóżlca dla subloJca­
torów, l<tóre. są odnajmowane z ta­
kiem wyraclwwaniem, aby stale były 
zaięte. 

Korzystając z tej okoliczności, t.e 
robotnicy pracuią na zmiany, godpo­
darz wyna:rnuje łóżko dwu sublokato­
rom, z .kturyc.h jeden śpi na niem we 
dnie, dru~;-w nocy. . 

Zbyterz11ą chyba 1est rzecz!\ uda­
wadniante, jale system taki jest nie­
hygieniczny. Jeżeli zaś dodamy do 
tego talct, że w mieszlcaniach takich, 
w ciasnocie i zaduchu śpi po kilka­
naście osób pici oboJga, zrozumiemy, 
Jak te mieszkania oddziaływać mu­
szą na moralność wśród rzesz robot­
niczych. 

Na poprawę warunków mieszka­
niowych l1c:zyć. nie mo"-.na, gdyż dro­
ż.vzna 111ie&zirnń we wszystkich śro­
dowiskach w1ę1rnzych w kraju na­
szym stule wzrnsta. 

Czynsz nn1eumy za stancifl wzrósł 
w cią ·~u ostatnich lat dziesięciu o 75 
do 100 proc. rocznie, stosunki więl' 
te rrngatszać si~ będą stale i me­
zmienuie. 

.Nasuwa sl~ pytanie, kto złemu 
zaradz1'ł 

SpołeczE>ństwo nasze w dobie o­
becne1 nie jest w stanie pod i ł\Ć wal­
ki z tą plagą. ~d,vż ma ono tyle za· 
dań, tal, wielfl Pbowifl,zków - że w 
tej dziedzinie nio zdziałać uie może. 
Zresztą obowiązek uzdr(l\.\ienia sto­
sunków robotuiczyc.h ma kto inny. 

Na Znchodzie, w Niemczech i 
Angi i, wielcy prumysłowcy już od­
dawna zrt•zumieli, te oni t.vlko zaro.­
dLi ć złen, u mogą i zaradza ' ą. 

Dla przykłaau prz~1 toczJ my, jak 
sprawę tę rozwi11z11ł znllny tabrylrnnt 
Krupp w Essen, w Niemczech. 

Wystnwiono tam cały szereg do­
mów o wielldch salach, podzielonych 
ściankami drewnianemi na małe po­
koiki. Scianln te dochodzą zaledwie 
do polowy wysokości pokoiu, więc 
powietrza nie braku ie w żadnym za­
l<ątlrn. Każdy taki pokoik zaimu 1 e 
jeden rol.JQtniJ{ lub robotnica i ma w 
nim łóżJrn, szafkę i stolik. 

Podłoga wyłotona linoleum, jest 
codziennie zmywana. Wsz~dz1e pa­
nu1e porządek wzorowy. W 1cażdym 
domu są oddzielne sale, przeznaczo­
ne na wspó1lne ;adalnie i czytelnie. 

W dou,u talcim każdy mieszka· 
nieo, czy m1eszkanlrn ma .zapewniony 
kąc11c własny, w któr,vm może s1~ 
zamknąć, gdy chce być sam, ieżeli 
zaś zapragnie towarzJ stwa, schodzi 

„ 
maszcie zdawały si~ zsyłać na pan- ruchu ładownic. Milczący, obsługu­
eerniki i n11 morze sławne zwiastun- iący Je ludzie, iajęci bylt pilnie swl\ 
ki czerwone1 krw:, która za r.hwil~ pracą i wyko11ywuli ią ruchami cu· 
rr.inł11 si~ polać... aowuie dokładnymi. Dwie nasady 

- Wit=1życz1,a na lewo!.„ Stopi... armat otworzyły się. dwa grauat.v u­
WierzJ cz.im na prawr ! rozległa sill więzly w czarnych 1 naohwwJJych o­
komeudn. tworach; dwu tłold zostały puszczo-

.Kanonier, siedzący między dwie- . ne w rucJ1. Wyraźne dźwiQln wzka­
ma armatami, z lunetą przy ol<u, o- zały na czas zakońcisn1a ładowania: 
pnrł się o lcoibę pistoletu. Słodki Uden,enie m~tnllcz11e pocisków 
warnot rozległ Si!J od strony motoru prze111ka : ące we wsiy:stkie przegród­
P-lel<tryczuego; ulegla, jak zabawlrn, Jd duszy ludzJuei, tnrde naboi pcllnlll· 
WJt>Ż.}'CZlrn l<ri:clla się z pra"' a na tych itJdne pv drug-ich, czyste ude­
Jewo, z Je\\ a na prawo, bez hałasu rzenie zamyJrnnych nasad armat­
lub wstt·ząśnierna, porywając za sobą nieb „ 
ludzi, n:asz;vny, armaty 1 pancermlc. Jorisnka Sadao, trzymaiąc chro­
Przed oczyma Jor1salu Sadao przesu- nometr w ręku, uśm1echuął się: 
nął się horyzont, podobny do płótna. wszsstlrn to trnało 24 selrnndy, u­
bez końca ruchomej de1wracji. Prz.ez stanaw1a , ąc rrawie relcordl 
pra"' ą burtę ol<rętu widać było zdola Rosjanie uczyniliby lepiej gdyby 
es.lrndrę:, cnł~ spu~· itą dymem, . es1rn- mogli.„ 
d.re "Jcr.\io~ 111kó\\, l<tóra E:y1esz~l~ zuovrn zapanowało 1mlczenie. 
~1do,..zu1e na plac b.01~. Z !eV\ e1 Przez otwory olden iuspelcc:yi-
rst~ony ~1<~ętu, mgła h~ ~rzyłn zasie•- r1ych 11ie było OIC więeej widać '>­
Ilę,. dz1ęk.1 nteJ n.ie widać . było Je- próez mgły i morza. Cierpliwy Jo. 
s~cze bl1zk1ego Jednak meprzy1a- risaka Sadao zaprzestał swej obser­
Cieln. wacii. Wz i ął swój telt>metr i skru-

Dzwonek wydzwonił pół do dru- pulatnie Bprnwdznł go. Zwiercrndla 
giei, daJąc podwójne uderze11ie, na· me były zupełnie równoli>~rłt>: napra­
st•;p11i~ zaś po ) ed~ ńcze. rrrąbl<R Zł\- wił tell bląd. Mói Hc że; t<::lemetr 
g·rnła pobudl{ ę clo "prr.ygvtowllnia si~ wieżyczki m~ iest rzeczą zbyt d~­
cto boju z lewe; strony oJ<rętu". 'vYy- ldadną. Jeżeli jedu.1ic tele111etry z11-
moV1 uym ruchem Jorisakn prze:</at wiodą, ielr tf1 byfo 10 sierpnia.„ Z 
i·uzknz ten Jrnnoujerow1. Wi«ż.\ c:zlm braJrn szabl i, Jurisnlrn dobył wachla­
o<lw róc1Ja się w stronę domniemane· rza„. 
&O nieprzyiadcla. . Jorb~aka Sndao złot..ył telemetr 

- Nabić arn1atyt J raz jeszcze podniósł głowę. Czy 
l.r1h.1d s~r:zęk naboi •zn~~mił o mgła ta nie l ozproszy 1i~ nareszcie 1 

na doł J we wspólnej jadalni ma d6 
rozporz~~dzenia szachy, warcaby, do· 
mino. 

JeżAli pragnie czytnć, udaie si' 
do czytelni, zaopatrzonej w książki ) 
dzienniki. 

Domy te stoją w obszernym o· 
gro<lz1e, gdzie są urz{\rlzone place do 
gier ruchowych. W kait.dym domu s&. 
łazienki. 
Robotnik'więo ma ZApP,wnione wszy. 

etlco, coby mu daw11.~•l ro:6rywkę r po· 
żytek; ma kąt wła!rny, do któregG 
przywykł i nie potrzebuje szukac'.. 
rozr.v wek poza domem. 

Tak pojmują swe obowiązki wzglę· 
dem roeotnil{ów fabrykanci niemiec„ 
cy u siebie, w swo1ej 01czytnie. 

U D!\S wielcy przemysłowcy ni9 
zawsze ohc!:\ zrozumieć., iż.a da· ąo ro· 
botnikowi dobre mieszkan ia , wyra­

. bia i ą w, nim charakter, wyrabiaJą za· 
miłowanie do puriądku J pracy. 

1.'o samo można powiedzieć i o 
rnieszJrnniach stróżows.ldch w wielu 
domach naszego miast11.. 

Niekti'ire z nich 0 1Jtiawna kwaU.~ 
fiku ; ą si~ do zamknięcia prze:6 .ka. 
mis1ę sanitarną. W t.ym wypadku 
dobra wo!a i poczuciP, oh.owiązku czy· 
sto ludzkiego zdziałać by mogły bar· 
dzo wiele. 

Biblj n teki I czytelnie 
przy kooperatywich. 

Doniosłe wyjaśnienie, znaczenia 
ogólnieJszego, otrzymał od gtównego 
zarządu do spraw drobnego kredytu 
zarząd ki jowskiego związku instytucji 
drobnego kredytu na złożone przez. 
siebie podanje, w którem wystosował 
zapytanie, czy kooperat.ywy l<redyto· 
vi.e mają prawo otwierać specj'llne 
biblioteki i czytelnie, oraz prenume­
rować pisma dla swych członków'ł Od­
powiedź brzmi, Jak następuie: „ Wsku­
tek porozumienia się ministrów slrnr~ 
bu i spraw wewnętrznych zamierzono 
uzupełnić ustawę normalną przez u· 
dzielenie prawa mstytuciom drobne­
go kredytu prenumerowauia i naby­
wania do uż.vtku swoich członków 
wydawnictw periodycznych i nieper­
jod.vczuych, bezposrednio dotyczą­
cych celów i spraw tych inst.vtucji, z 
tern jednak zastrzeżeniem, aby do 
kategoru tych pism me zaliczano 
wydawuictw politycznych i 11terac· 
loch, bez względu na ich kierunelc. 
Do czasu opracowania ogólnego uzu­
pełnienia ustaw wzorowyc.h dla in· 
ststucji drobnego kredytu, nie będą 
stawiane przeszkody ku zadosyću­
CZ.Y nieniu starań co do uzupelnierna 
statutów, gdyby prośby o takie uzu 
pelmenia przedstawiono". 

Jal{ wiadomo, !lczne nasze stowa· 
rzyszenia· współdzielcze, w zab1e~acb 

Ale oto coś nowego : Sygnał 
ukazał si~ na lince tuglowej i .Mi· 
kasa" zjawiła si~ nagłe z lewego bo­
ku.„ 

Rozległ si~ elektryr.zny dzwonek. 
Na prztmo~nilcu zapaliły si~ dwi& 

lam pld. Strzałki zakręciły si~ nii. 
c~· ferblat&ch. Trąbki całe1 floty wy­
daly z siebie raz jeszcze nieprzyiem­
ne sygnaiy. Jorisaka Sadao, któn 
nagle wyprężył si~ na swym stołecz­
ku, rozknzał: 

- .Przygotu1cie si~ do walki z 
lewpj strony okrętu I.„ Wieżyczka 
na lewo! Czwarta szv bkośćl 

Posłuszna wieżyczka obróciłP. 
si~ natychmiast. 

- · OctJegłość: siedem. mfl trzyst& 
metrów! Poprawka: pięć tysiącznych 
na pruwol Stopi 

Dwie wieJJde armaty wysunęł)> 
wysolrn SWA paszcze. Jorisaka Sa· 
dao pocb.vlił się, przeszuirn j ąc oczy­
ma zamgloną linię, gdzie 111Abo łą­
czyło się z morzem.. Tak„. T11m1 

w11rost na południe „ . śród niep1·ze1 -
rzystych chmur, nagromadzonych na 
bo1·yzo11cie.„ wznosił,y się czarne w~­
luty, ... trzy, cztP.ry, pięć, w Jednako· 
we) znaidujące się' od siebie od1eglo­
ści.„ siedem, osiem„. i jeszcze inne.„ 
dwanaście, piętnaście, dwadzieścia, 
trzy1fa1eści... 

- Podsypać prochu I Nabijnć I 
SpolrnJny głos nie drgnął ani 

trOl"·~· 
(D. o. n.) 
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o szerzerne wśród ciłonków wiedzy 
z zakresu 1rnoperacJ1, gospodarki 
prze111.vsłowei, rolne; i t . d., napoty­
.kaJą ze strony admirnstrac)i duże 
trudności, a bardzo czę:;;t0 zdarza się, 
te w Jadze wprost zalrnzu;ą 0Jl1czania 
pewne) sun.y z dochodów koopera­
tyw kredytuwych i t. d. na bibliote­
ki i czyte1n1e. nie motywuiąc swei 
odmowy zasadrnczo. 

Odpowiedź głównego zarządu do 
spraw droouego kredytu ma z11acze­
czenie 1 dla naszych 1,ooperaty w pie 
niężnych, które, nie czekając na zmia­
nę ustawy normalnei, mogą występo­
wać do głównego zarządu o uzupeł­
nienie ustawy w sensie przyznania 

•prawa .zrzeszeniu współdzie16zemu 
otwiera1J1a bibliotek i czytelni, rre­
numero\\ ani a nabywania wydaw­
nictw w zakre::;ie .kooperacji itd. 

SkanDynawia przeciw KGsji. 

„Riecz" zamieszcza alarmuiący 
artylrnł rewnego oficera o groźnych 
ć Ja Rosji 1bro1eniach państw slrnn­
dynawskich - Szwec_j1, Danii i Nor­
wegii. Według zdania autora, zbroje­
nia te mogą być :t..wrócone jedynie 
przeciwko Rosii. Wslrnzują na to 
choćby wystąpienia szeregu znauych 
pisarzy, iak Swen, Hedin Palbeck, 
Keith, lctórzy - Jak ruówią - „pra­
gną otworzyć oczy swych rodaków 
na niebezpieczeństwo grożące ze 
strony Rosji państwom sJrnudynaw­
skim". 

Autor artykułu wylicza szczegó­
łowo wszystkie zarządzenia wojenne 
ostatnich. paru lat, Jak powiększenie 
stanu armii czynnej w Szwec1i, 
wzmocnienie fortyfikacji nadurze­
~nych w cieśrnnacłl między Bałty­
kiem i morzem Niemieck1em, oraz 
powiększenie floty w Danii, •nesYc1e 
koncentraci~ armii norweskiej na 

· północy, w punkt11ch zbliżonych do 
lądowei granicy rosy sl<ie_j. Przesmy­
ki są obojętne dla Niemiec, posiada­
jących w swem rozporządzeniu ka­
nał Kiloński, ilota zas duńska może 
łatwo blokować całe wybrzeża bal­
tyckie Rosji ze stolicą \'\lącz11ie. 

Autor tak kończy: „Zastanowiw. 
szy się bliżej nad charaJ{terem tych 
zbro1eń i wypadkami lat ostatnicu, 
łatwo si~ przekonać, że we wszyst­
kiem tern widać rękę Niemiec, Jdóre 
usiłują wciągnąć Skandynawię w or­
bit~ swe1 hegemonji. Nie dla obrony 
są te wszystkie zbrojenia naszych 
sąsiadów, lecz po to, by napaść, na 
nas przy pierwszej okaz'ji. Zamiary 
Niemiec nie powiodłyby się tak ła­
two, gdyby się nie narodził u na­
szych sąsiadów wrogi nastrój wr,glę 
dem Rosji, wywołany rusyfikacyiną 
polityką w pokrewnej im Fiulandii. 
Nacjonaliści nasi z powodzeniem 
kompletują szeregi naszych wrogów 
nie tylko wewnętrznych, lecz i ze­
wn~trznych ". 

I 

,,De . profunDis''. 
Czy chcielibyście wiedzieć, jak 

ongi w zaraniu ludzkości wegetowali 
w jaskiniach mieszlrnńcy ich przed­
potopow1'l To, proszę, wybierzcie się 
kiedyś do Rudy Pabianickiej, a zo­
baczycie tam coś, co da wam na po­
wytsze wegetowanie pogląd, jeżeli 
nie ściśle naukowy, to przyr.ajmniej 
dość dokładny ...• 

Tu~ za stacją tram waiową, na 
małym kawałku pola ujrzycie tam 
zlepiony umiejętnie z darniny i gałę­
zi szałas, wielkości psieJ bud.f, z rr..a­
łym otworem u dołu, przeznaczonym 
na wejście, a raczeJ wczolqanie się na 
czworakach; przed S'i'ałasem syme­
trycznie powstawrnno w ziemię kolki 
i gałązki - na .każdy , powtylrnne to 
Jabłko zgniłe, to bruuny chleba ka­
wałełc Tuż przed samym szałasem 
wbito pal wielkości czJowielrn, ozdo­
biony brudnym Matki Hosk1a; wize 
runkiem, oraz jeszcze urudnie1szą, 
'pe::itrzępioną i 1:akrwawioną chustki; 
do nosa. Całość przedstawia widok 
nader oryginalny. Widać, że ta psia 
buda, to-siedziba ludzka, boć jest i 
„J<apllczka" w tym „ogró1Hrn .. " 

A otóż llieopod al maJie i samego 
mieszkańca f:Za la.su, Spójrzcie, ia.I> 
otoczony gromadką .iiospólstwa przed · 

miejskiego, stoi nieszczP,~Hi wiec opnr­
ty o bud;vnel{ stac11; garstka brud­
nych łachmanów "chroni" nęrlzne to 
ciało od nagości i mrozu; brudnej, 
Jak ziemia święta twarzy, nada1e gę­
sty, czarny zarost, w którym gnież­
dżą się uscie, ziemia - omal me ro­
oaki - wygląd zbójecki.... Oczy dzi­
kie, Jrrwią nu biegłe, nie:'lpokoine, nie­
ufrne krqżą po otoczeniu „ 

Wcisnął się w kąt pomiędzy; de­
ski i dziko spogląrJa na Iutlz1. Coż 
on: chcą od JJiegu~ Czy im w drogę 
włazi~ Czy im przPszkadza'? Dla­
czego go DApastują~ Czego się z nie­
go na1grawa1ą~„. 

„Michałlrn - zaśpiewai no"!... 
„l\1ic11alko - potaócui ino"! ..• 
„l\1icłlałlrn - pódź tu"!... 
I mruczy Michałko, ku niepoha­

mowanej ractości obecny<'.b, jaloeś o­
hydne przel<leństwa, to w niebo pa­
trzy, ręce zło~y i modli się, to zno­
wuż pieśń pobożną, własnego, zda 
się, autorst\'\ u, zalIJtonu~e. to znowuż 
nie7grabnie drepcze w iednem miei­
scu, bo mu zimno dolm cza- wszyst­
ko zaś ku wielkie) i szczerej uciesze 
zgromadzenia„. 

Zain1 er pelo wałem inldegoś stoją­
cego w tłUlllle osobnilrn: skąd bierze 
się w Europie, w XX wielrn, na 
przedmie~ciu pólmiliulll•wego m1usta 
- tal<i M1cliał1rn, wegetujący na 
wzór dziJnego z epoki prah1stor,rcz­
nei, w uędzr1.rm szaiasie na polu -
cierpiący na1widoczniej na oblęd re­
l1g1i11y, żyv. 1ący Slf;l tern, co w ryn­
szfolrn lUb na ul1ey znajdzie, albo 
kto 11 tosci wy pod nogi Jak psu 
rzuci. 

Otóż co się dowiedziałem i iako 
zupełnie' autentyczne, skonstatować 
zdołałem: 

1\11cbałJrn był robotnikiem fa-
brycznym w Łodzi; wzięto go w ro­
ku 1904 na woinę japońską; tam z 
powodu strasznego niedostatJrn, gło­
du, chłodu i innych cierpień fizycz­
nyc.b, począł zdradzać ob1awy obią­
kania, aż wreszcie zupełnie zmysly 
postradał. Został więc odesłany do 
ruie1sca urodzerna, no - i za po­
święcenie się, usługi oddane na polu 
woiny - - - cieszy si~ teraz zu­
pełną · wolnością, prowadząc wyże) o­
pisany żywot człowieka pierwotnego 
i - bawi gawiedź podmiejską. .. 

Jest to wszak jedyne, na co niesz­
częśliwy może się jeszrze przydać. 
Zrozumiano to snadź „hoehererorts" (jal{ 
się to w biurolm.ty"cznych Prnsach 
mówi) bo pozwolono mu przecież w 
zupełnym spolrn1u peln1ć obowiązki 
chochlika przedmiejsldego. 

Niech sobie tam - kto inny o­
piekuje się weteranami swymi, dając 
poszwankowanym w obrorne państwa 
na ciele JUb Um.) śle żołrnerzom, moż­
ność Rpoł,oiuego zalrnilczE-rna żywota 
- wyznac11aiąe pensie - umieszcza­
jąc w domach obląłrnnyc.b... U nae 
taki weteran musi spełniać obowiąz.ki 
błazna .. 

Czy trze ba zresztą \\ yieżdżnć aż 
do Rudy Pabianicl{ie]'? Czy mało ta­
kich faJ{tów znaJdUJemy w samej Ło­
dzi~ Faktów - Jeżeli nawet mniej 
jaskraWJCh ze względu na to, że, o­
czywiście, Die każdy obłąkany stra­
ci! rozum na woini~ - to jednak w 
ohydne) rzeczywistości swej, rnemnlej 
potwornych, demorallzacię wśród tłu­
mu szerz.ącycli... Któż z nas nie wi­
dział jeszcze nic podobnego-na No­
wym Rynku czy też na PiotrJrnw­
skiej - czy też na innej jakie,jś z 
naszych ulic? 

Weźmy pierwszy lepszy przy­
kład - chociażby tę kobiecin~ nędz­
ną, lat mniej w1ęcei 35, małą, typo­
wą idjotlcę, - przy1rzyjcie się, do 
iakich wybuchów śmiechu i wesoło­
łości pobudza ona na ulicy tego 
stróża z miotłą i tę kucharkę z ko­
szy Joein, i tych olodartusów z łódz­
kich rynków - wszystkich tych, co 
ją obstąpili i tak cie.kawie się przy­
patru j ą. 

S pó1rzcie na nią samą. Kawałek 
materiału, bezwstydrne zaszargany 
J brudny, bezcze.lrne porwany j po­
dzmrawwny, pełni rolę sukni na cie­
le tej bol1ater1d, na nogach - jakaś 
ciekawa .kom bi nacja, sldadająca Slf! 
w dziewięciu dzil"siątych z błota i 
dziur ·- to iej .trzewiki", bluzka 
przed laty 15 cieszyła ei~ prawdo­
podobnie rnłdmś określonym kolo­
rem - 1 guzilrnmi. blcrupulatność na­
.kazuie m1 Jeszcze dodać, że tualet~ 
uzupełnia nieobecno'ść pończoc~. Po-

przez lif'zne dziury stro 'u tego widać 
drżące z ;,: mna ciało, (warstwa bru­
du, Jdl l(ll m 1J.i rr etrowei µ;ru buśc1 snadź 
rnezupeln1e chroni od mrozu). 

Przyjrzy1c1e się bohat€lrce tej, 
jak oto podniosła palec wskazujący 
do wyst1J~oś01 nosa, głl·W~ do góry 
zadarła, filuternie się uśmiechnęła 1. 
.wysoko nogi podnosząc, tryumfai. 
n:vm żołniersldm Jcrolc1em maszeru­
j~ po chodniku. Przeszkodził Je 
stróż śmiejący się, „sturnąwszy" bo• 
1rnter1<ę miotłą w boJ{, zwraca się 
więc Jrn niemu z perswazią. ale zo­
staje silnie odepchnięta. Obecni rne 
posiadają się z radości, ale ona -
nie dba o poldask tłumu. Oto weszła 
do poblizldej owocarni - rnegoścm­
ny gospodarz wypycna ią na ul1eę. 
Jaldś obdartus podstawia jej nogę, 
pada wi~c iak długa w błoto, a uc1e­
cirn widzów - przybiera JUŻ formy 
entuz1azmu ... 

Smie]e się stróż, śmieje się słu­
żąca, śmie1e się 1cil1m małych ucznia­
.ków, po" racających ze sz1rnły (prze­
cież i oni żąrlm są szlachetnej a nie­
WIIlnei rozrywki...) usnnecha się pod 
wąsem nawet strniilJJ{ - przedstawi­
cie.I w 1ad7.y czuwający nad porv1d­
Juem i SIJOl<uiem pub11czn~·m- wid11ć 
„lu•jzJd" Jalos, bo byna1mniej nie 
rozpętlza... Czemużl.Jy zresztą nie 
miał uiyezyć ludziom takiej nie-., in­
Il6J zabawh? 

ł:liedna bohaterko! Natura, pozba­
wiła ci~ wprawuz1e rozumu, ale ied­
nalc nie odebrała caJko'Aoicie rnożnu­
sci oddawania przysług społeczeń­
stwu... Oczywiście- według możno­
ści. Ty dostarczasz rozrywki tym, 
których nie stać na bilet do cyrku 
lub kinematografu ... 

A mumcypalność nasza b.YnaJ­
mnie1 możności tej odebrać c1 się 
rne stara, bo - rozumuje sobie ona 
zapewne-w domu wariatów przecież 
nawet i na to się .JUŻ nie zdasz ... 

Jotes. 

Wiaao!!!,~.~~i ogólne. 
.tt~~>:li...>&.C."'a: ~ 

O Sesja Dumy. Dziś rozpo­
czyna się Ill sesja czwartej Dumy 
państwowej. 

C ro.„ątni doradcy. Mini­
sterjum sprawiedliwości opracowało 
projekt walki z doradctwem pokąt­
nem. Pro1ektowane są surowe kary 
na pokątnych doradców. 

'-/ ółl<a rohdcze • . Zarząd 
główny do spraw rolnictwa w ciągu 
r. z. zare1cstrował 396 nowych kó!elc 
rolniczych. 

Ogółem na początku r. b. istnieie 
w państwie RosyJ::;luem 1,361 lrółelr 
rolniczych. 

Lwia częś6 ich przypada na Kró­
lestwo Polskie i gubernje nadbalt,yc­
J•ie; na inne dzielnice państwa rosyi­
słuego przypada zaledwie 2 proc. 
wszystkich kó!ek rolniczych. 

( ; O~raniczcnie wyjazdów 
§Ubernatorsl<ich. .Mówią, że 
rnrn1:o3ter 1um spraw wewnętrznych 
zwróciło uwagę na czr.ste przyjazdy 
gubernatorów do Potersburga. Ma 
być rozesłany okólnik, polecając,y 
gubernatorom każdorazowo uzyski­
wać pozwolenie na przy1azd, ze 
wskazaniem celu przyjazdu do Peters­
'burga. 

Ze świata. 

[ _ rrotest robot~ików. Ko.­
mitet narodowy niezawisłego stronni­
ctwa robotniczego w Angl Ji za prote­
stował przeciwko działalności rządu 
w Afryce poludniow1::1 i aresztowa­
niu przywódców robotników. 

Uchwała wyraża przekonanie, ~e 
robotrncy stawią opór usiłowamom 
rządu wprowadzenia niepożądanych 
środlców postępowania do angielskie­
go systt-mu rządowego. 

O Wtałżeństwa zawierane 
przed urodzeniem. Juauszil<ai 
obwieścił ch1ńczy kom, że zawieraniP. 
małżeństw przed urodzeniem zostaje 
srogo wzbroni••nerr •. Wiek, odpowied­
ni do wstt,ipowan1a w zwia.zki ·rnal-
1eńskie, o.kreślono od lat !O dla rn~łi­
czyzn i od la1 H dla .kobiet. 

WedJe prastarago obyczaju, ro­
dzice żernli dzieci nietJ IJrn w nni ~ 
młodl'lzym wicku, ąle nawet w łonie 
matlci. Wiadomo, że małżeństwo w 

Chinach jest uie zespołem dwu uczu61 

dwu s.~mpntii, lecz środldem znpe\v­
nienia kra ·ov'1 obywateli, a rodzicom 
- potomst~' a. Udy dwie kobiety 
ma1ą zostać matkami, a obie rodziny 
odpow1ada1ą sobie !iltanowiskiem fi­
nansowem i towarz.ys1dem, zawiera. 
ny jest u ł<ł!\d, że jeśli dzieci, mające 
przyisć na świat, będą płci odmien­
ne!, staną się w przyszłości stadłem 
malż,e11sldem. Znalciem widomym u­
kładu bywa zamiana dwu lrnszul. -
Temu niedorzecznemu zwyczajowi, 
do dziś dnia, hołdują milJony chiń· 
czy ICÓW 

Nieprędko zapewne wykorzeni go 
zakaz Juanszilca1a. 

Z za kordonu. 
===--= -=== 

[] Echa rewelacji bąkały• 
stycznych. - Seuat politechmJd 
Jwows1ne1 wstrzymał wykłady prof~ 
sora Załozieckiego, skompromitowa­
nego dokumentami „Ostmarkenverei- · . 
nu". Dolrnmenty ogłoszone przez Fr. 
l\ry::iiaka, wykazały, że prof. dr. Za­
łoz1ecki dostarczył centrali „Ostmar­
keuvereinlJ" ant1 polskich informacji 
dla p1·asy hakatystycznej. Prof. Za· 
łoziecU1 zaprotestował przeciwko te­
mu i w „sprostowaniu", rozesłanem 
prasie polsldei, nti.zwał puulilrncj~ p. 
KrysiaJrn, odnoszącą się do lego oso­
by „oszczerstwem". Tymczasem p. 
Krysiak podał niebawem fotograficz­
ną reprodulccję orygrnału rnemieckie­
go p. Zatozieckiego. Senat politecłrni­
ki lwowskiej wysnuł z tych faktów 
właściwy wniosek, zawieszaiąc jego 
wykłady. 

[] &v-„onografia o generale 
Dąbrowt>k1m. Akademia umie-
1ętuośc1 w Krakowie zamierza w ro­
ku 1918, jako w setną rocznicę zgo­
nu generała H. Dąbrowsldego, wydaó 
jego monografię naulrnwą, opracowa­
ną i artysLycznie ozdobioną. Z tego 
powodu Akademia już dziAiai uprasza 
o nadsyłanie jeJ materiałów, doty. 
czących generała Dąbrowskiego, roz­
proszonych po całej Polsce. Pożąda· 
ne są dokumenty, listy, przedmioty 
rozmaite, J{tóre były własnością Dą­
browskiego, nieznane portrety, ryci· 
ny i t. p. pamiątki lub wiadomości 
(chociażby drobne szczegóły). Zwrot 
właścicielom jest, oczywiście, za­
pewrnony. 

Z Cesarstwa. 

6 Aresztowanie socjali· 
stów rosy skich. W Pa1·;sołowie 
aresztowano trzy osoby za drukowa­
nie proklamacji, wzywa1 ących, w 
imieniu rady delegatów robotniczych 
socjalistów-rewoluc1onistów, do strej-
1rn w dniu wczorajszym.Zabrano wie­
le arkuszy proklamacji oraz maszyny 
drukarsl{i e. Znaleziono dwa braunin­
gi. W Petersburgu aresztowano ro­
botnika, socjalistę-rewolucjonistę, któ­
ry drulrnwał na hektografie odezwy 
do streiku na dzień wczorajszy, tu­
dzie~ grupę 4 studentów i dwu ko­
biet, uczęszczających na kursa nau­
kowe, od których zabrano podobne~ 
proklamacje. Studentów i kobiety a- , 
resztowano podczas szycia sztanda­
rów. 

e::. Rasputin. Do Petersburga 
przybył Rasputin. W ostatnich dniach 
co drugi dzień udaje si~ do soboru 
Mikołaiewskiego, gdzie go zbitą ma­
są ołrrążają kobiety, wśród których 
są damy z wyższego świata. Jalr mó­
wią, Rasputinowi powodzi się ma­
terjalnie tak dobrze, że zakupuje w 
Petersburgu dom. 

6 l'f1iasto i kabaret. W Ja­
rosławiu, w f\ródm1eściu, w domu 
mieJskim istniał kabaret. 

Pod wpływem opinji publicznej 
zarząd mieJski zmuszony był lokal 
ten właścicielowi 1rnbaretu wymówić. 

Tymczr.sem do całej tej sprawy 
wmieszał się zarządza ący izbą skar­
bową, który uznał stanowisko zarzą­
du miasta za niezgodne z prawem. Z. 
polecenia gubernatora zarząd miasta 
miał wydać kabaretowi żądane świa­
da„two na prawo zajmowania lokalu 
w r 1914. 

Kabaret został znowu otwarty, 
lecz zarząd miasta odmówił wyda-
111a powyższego świadectwa i polecił 
właścicielowi wesołego przybytku 
wynieść siQ ze swego locum w poło · 
wie styc7.nia st. st. 
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X Regul&lcja Wisły i Niem• 
na. .Deutsche Parlari;euts Korres­
pondenz" donosi, ~e w „drodze dy­
plClmatyczuei" w ostatmch czasach 
poruszona została ze strony niem1e­
cJdej u rządu ros. sprawa wspólnego 
uregu.lowania Wisly aż do Warszawy 
i Niemna aż do Kowna. Powód do 
tei alccJi dyplomatycznej daly tru­
dno$ci, z ja.k1em1 walczyć musi że­
gluga z powodu law piaskowych na 
Jedne! i drug1e1 rzece. 

Akcia ta zresztą nie jest w tym 
względzie pierV\ HZa. Już nieraz rząd 
pruski zwrucał rzqdowi rosyjskiemu 
uwagę ua konierzność za1ęcia się u­
łatwieniem żeglugi. 

rreraz na1·esr.cie rząd rosyjski, 
iak się zdaje. przelrnnał się, te ko­

. 111el)zoie trzet>a coć uczyn:ó dla żc­
gf ugi w interesie rosyjsmego handlu 

· drzewem. 
x W sprawie pracow i· 

ków notarja•nych. „D1eń" za­
m1escił telegram z w 1lno, że prezes 
wileńskiej izby sądowej, wydał roz­
porządzenie, n~eb:v reienci pracowni­
ków-zydów uwolnili w ciągu miesil\­
ea t zastąpili i~h chrześcjanami. 

:X O umowa. Gubernator gro­
dzieńsld odn1ów i ł pozwoletua na kon­
cert-bal, który się miał odbyć w Bia­
łymstoku w dniu 19 b. m., na rzecz 
niezamotnych studeutów-polaków. 

Wiadomości kraiowe. 
+ ManifestacJa. Wczorl\19 

. 1ako w rocznic~ 22-go styczma w 
ki!J<U fabry.kac.h warszawskich nie 
przystąpiono do pracy. 

W ogóle w Warszawie strejkovt a­
ło około 8,000 robotm.lrów. 

W pob11tu prawosławnego cmen­
tarza na Woli stro1;mcy ziemscy 
zdjęli czerwo11y sztandar. 

+ Zmartwychwstała nie• 
boszczka. Nieduwuo, pisma war­
szawslue obiegła wiadomość, że żona 
nauczyciela -płockiej szkoły mieJsldej, 
pa ni Peregud, przechouząc przez 
most pontonowy na Wiśle, upuściła 
woreczek z pieniędzmi na ponton i, 
w poszukiwaniu zgub.v, przeszła 
przez bar i erę mostu, poślizgnęła się 
na pontonie, w padła w wodę i uto­
nę ta. 'l'ak opowiadały dzieci p. P„ 
świadkowie wypadku. 

Jale się obecnie okazuje, p. P. 
dopusciła się mistyfi.lrnc)i, przed pa­
ru dniami bowiem p. Perogud, me· 
spodziewanie ziawiła się w domu 
męża, żywa i zdrowa. P. P., chcąc 
ni by uirnrać męża, wyszła z dziećmi 
na spacer na most i ukryła się w 
pontonie, slu\d po dłuższej_ eh w ił i, 
po uspokojeniu si~ wszczętego przez 
dzieci alarmu, wyszła i wyjachała do 
krewnych do Moskwy. 

Po „topielicy" Zdl\żono )u1' od­
prawić uabożeństwo żałobne i spisać 
akt zeiścia. + Djabeł w karczmie. We 
wsi Rud1cu, w pow. jarocińs.lnm, miej­
scowy karczmarz ma zwyczaJ prze­
trzymyV\'nć gości nieraz do północ:y. 

Ostatnio lcilJrn gospodarzy sie­
działo przy !<artach przez całe trzy 
noce, naraz trzeciej nocy, ni stąd ni 
z OVI ąd z1uwił się w karczmie .d ia­
beł", któremu trys.liał ogień z ust, 
rękawów, a nawet z trzon.ka od pió­
ra, Jctóre trz.vmał w ręce. 

Diabeł wpadł na siedzących przy 
kartach, wziął ieduego z gospodan;y 
za J;o!nierz, wyprowadził ua dwór 
i lrnzał mu czelrnć, aż przyprowadz 
innycł1. Chłop drapnął 1ednalc do 
domu, gdzie ukrył się pod łóżkiem. 

Drugi gospodarz, uchodzący w 
gminie za najsdnie .szego i za na1-
więJ.cszego zucha, uciekł przez okno, 
również karczmarz ulotnll się, za­
pomniawszy ze strachu zamknj\ć szyn­
ku i przez dwa dni nie pokazał się 
w oberży. 

Irmy gospodarz poszedł śladem 
swoirh towarzyszów i ul<rył s1~ z 
przestrachu w oborze. 

W ten sposób wypłoszył djnbeł 
owe townr:r.:vstwo. 

Cały ń g-iel wkrótce się wydał. 
„Djabtem" l.lył sarn właściciel wiosld, 
p. '.ly~mu1 . t CznrnMld, .l<tór.v tym 
sposob<·m chc ia ł gospodnrzy odzw~·­
cza ' Ć od karci arst wa i przebywania 
:po nocach w Jrnrc7.IDie. 

J?rzea~fawie'lia 
ata . 11a:szyeij aboneJtłow. 

Z powodu wy•azdu Operetki Jódz­
klei na występy gościnne do Często­
chowy, następne 24 przedstawienie 
dla nac::zych prenumeratorów odbę­
dzie siQ w teatrze Opery 1 O peret.Ki 
przy ul. Konstantynowskiej M 16, 

w ~rodę ~8 s yczma 1914 r. 
Na przedstawienje to wybraliśmy 

piękną i meiody 1 ną operetkQ w trzech. 
11.ktac.ll z :2.ycia 1abrycznego p. t. 

z pp. Rogińską, Grodnickim, St. Claire, 
Szczawińsldm i Ochrymowiczem w 
rolach głównych • 

Bilety za okazaniem kwitu z opłaconej 
prenumeraty n aby" ać można od dziś 
w admiui:;tracj1 pi:3UJa naszego. 

--------------~----------'----Dzii odbędą się bez• 
pla~ne 

per dy prawne 
w redakc]i naszego pisma 
od godz. 6 do 7 wiec:z. 

u21sie1szy numer słdada 
aię z 8 łcolumn. 

KALENDAl-?ZYK. 

Piątek, 23 stycznia 1914 r . 
D z 1 s: Zaślubiny N. M. P. 
Jutr o: Tymoteusza B W. 

J~owe kasy chorych!) 
Z dniem 14 b. m. rozpoczęły swe 
czynności nowe kusy chorych w na­
stępujących tabrykach: w J)rzędzalni 
weJ ny Tow. al<c. lJą ł.lru w Jca, przy ul. 
Piotrkowskie1 nr. 2f,8. zatrudn11l1ące) 
240 robotuików; przl{dr.alni bawełny 
Adama Ossera, przy ul. W1dzews1oej 
pod nr. 204, zatrudnia 1 ąceJ 673 robot­
ników; 'l'ow. akc. fabryki trykota~y 
Winldera, lHit·tnera 1 Bormaua przy 
ul. M1Jw1ajewskieJ nr. t4, gdzie pra­
cu1e 610 robotnifrów; w tow. akc. 
wełnianeJ i bawełnianej manufaktury 
M. S1ibersteina, przędzalni przy ul. 
Pustej nr 13, zatrudniającej 385 ro­
botnll,ów i tkalni przy u1. Piotrlrnw­
slde1 nr. 242, z 800 robotnikami; w fa­
bryce bawelnianych i WP.lnianych wy­
robów Teodora Ste1gerta przy ulicy 
M11jonoweJ nr. 74-689 robotnilców; 
fabryce wyrobów bawełnianych F. 
E1senbrauna przy u.I. Widzewskiej 
nr. 214--620 robotrnków; akcyinem 
tow. manutuktury wełn1aue1, Jakóba 
"WoidyslawsJ{iego przy ul. Piotr1rnw­
sk1e1 nr. 214 i Uług1ei i fabryki ma­
nutulctury bawe111 1aneJ Bera Freiden­
berga przy ul. Widzewskie] nr. 192. 

W taoryce manufaktury wełnia­
nej Hugo \\ ultsona przy ul. Wi­
dzt>wsaieJ m. 172-476 robotników, 
kas.a chorych nowego typu rozpocz­
nie swą dzialalność z dlliem 80 b. m. 
W fab1·yce Jrnronek Gustawa Geyera 
przy ul. Piotrkowskiej nr. 278, za­
trudnia1 ącei 258 robotnil<ów, onegdai 
odbyło się ostateczne ogólne zebranie 
1ie111oniocu1ków do lrnsy chorych. Na 
zebraurn oJ<resJono rozmiar potrąceń 
na rzecz kasy i t. p. 

Prze pru" ad zono wy bory człon­
ków zarządu lms d1or.vch oraz wy­
znaczono ostateczne zebrania w na­
stępu1ąeyeh •tabry Jrncl1: wełninnej 
mallufuktury S. Barcińsłdego i S-ki 
przy ul. 'l'yJnieJ M 6, z 747 robotDJ-
1rnm1; manutal\tury bawełniauej W. 
Stolarowa przy ul. RzgO\\ s1ciej M 26, 
zatrudnia·ącei 782 robotnJJcow; w fa-
1.Jryce ma11ufal;tury bawełnianej bra­
ci Se1bert, przy ul. Suwalski"j M 6, 
z 506 robut111lrnmi. 

rnspel<cia fabryczna zatwierdziła 
ustawy nowych lms chorych: w wy­
koń'c zalni i turbiarni Artur11. :Meistrll 
w Nowym Rolrn.:-m, gdzie prncu1e 500 
1ohornllców; w tnbry~6 wyrobów ba­
"eln 1vny ch Edwarua Ro11l1scl1a l'rzy 
ul. t:le11attirs1C1 eJ M 19, z 230 robotTll­
Hó \1; '" ta l•r)·ee "' ,\ ruliów bawei!:ia­
nycll Ełll1!11 Hel>lna }'rz.v ul. l.Ją­
bro ws1w11, ,..,. 1 t; w Tow. 11 !((:~ . ta bry-

ki manufaktury wełnianej Leonhardta, 
W oell<iera i G1 r bard ta we wsi Dą-

. browa, - 1,300 robotników, w fabr.v­
ce Jalcóba 8ztaigerta przy ulicy Wl­
dzewsl<iej M 185, gdzie w dn. 24 
b. m. odbędą s1~ wy bory pełnomoc­
ników. 

W fabryce tow. akc. manufaktu­
ry bawełnianej L. Grollmana, przy 
ul. '11argowei M 60 I 62, gdzie pracu­
Je 2523 robotni1ców oraz w fabrykach 
tow. a1rn. manufalctury bawełnianej 
Karola Schei blera, przy Wodnym 
rynku z oddziałem przy ul. Emil ii 
MM 3, 5, 20 i 25, na Pfaffendorfie 
I in„ zatrudniających razem 7876 ro­
botnil(óW, wybrano peJnomocników 
dla opraco\unia ustawy fabrycznych 
kas chorych. 

W to bryce Ottona Gesslera i sp. 
przy ul. W1dzews1de1 N2 284, zatru­
dniające i 370 robotników, inspekcja 
fabryrtrn a zatwierdziła ustaw~ kasy 
ohoncn. 

Vv Jrnńcu bie~ącego miesiąca in­
spekcia tabryezna rozpocznie prace 
przy wprowadzaniu wspólnych kas 
chorych w folirylrnch, gdzie pracuje 
w1ęe&J niż 20, a mnieJ mt 200 ro-
1.>oti11Jców. 

• 
= (r) Wyjazd generał•gu• 

bernatora. 'h powodu wyjazdu 
p;euerał-gubernatora w:;irsza wsldego, 
generał-ad) utanta Slrnłona do Peter­
sl>urga, )ale donosi „ Warsz. Dniew. ", 
pomucnilc generał-gubernatora, łow­
czy Na1 wyżs;-:ego Dworu Essen, ob i ął 
pe1n1e1110 wszystldch obowiązków ge­
nerał-gubernatora w zarządzie cywil-
11ym. 

Wczoraj, wyjechali również do 
Petersl..urga: naczelnik Rzta bu warsz. 
oJcręgu wojslrnwego, generał lejt11ant 
Oranowski, oraz dyreJctor kancelar ii 
generał-gubernatora, szambelan Char­
łaIDow. 

-= (:) Planowanie miast. Mi­
nisterjum spraw wewnętrznych po­
stanowiło, i ale donosi „No w. W rem.", 
na porządku dziennym sprawę wy­
dan1a w drodze pra woda" czej prze­
pisów o planowaniu miast. 

Utworzona w tym celu komisia 
między dy kasterialna przy komitecie 
techniczno - budowlanym w tych 
dniach przystąpiła do wykonania po­
wierzonego sobie zadama. Pl'ojekt 
no w Aj usta wy budowlanej będzie o­
statecznie przejrzany przez Jrnm1tet 
tecłrniczno ·· budowlany w ciągu na1-
bl1ższego miesiąca. 

Rewizii zresztą ulegnie nie cała 
usta"a budowlana, lecz ta ie) część, 
która dotyczy samej techniki budo­
wy, część dru·ga ustawy, obe imu i ąca 
stronę admin1strucymą będzie pozo­
stawiona bez rozpatrzerna, gdyż o­
becnie prowadzone są prace nad re­
wizją przepisów o samorządzie ziem­
skim i miejsJrnn; w pracach tycll ma 
być uwzględniona również strona 
ndmirnstl'acyjna spraw budowlanych. 

Zaznaczyć należy przy spo'!ob­
nośc1, że ro::yislrn u:-itawa budowlana 
poc.h~>dzi z roJrn 1830, a polslca z r. 
1866, to też na:-ze l(olo nl'Chitektów 
iuż od lat lullcu prucuie nad pro 1elc­
tem ustawy budowianei specjalnie 
U\\ZględniaJącej warunld miast kraju 
naszego. 

- (t) · sprawie żydów. -
Wobec ciąglych rneporozum1eń z 
kwal1fikowau1em żydów wyjeżtiża i ą­
cych do Cesa1·stwa poza „grilnice 
osiedlenia", co jest dozwolone rze­
mieslniJcom, ministn ,um spraw we­
wnętrznych vrydało cyrkularz do 
gubernatorów, wy '. aśniaiący ogólni· 
Jcowo, że rze~iieślnilrnrni są C·i, któ­
rzy ,.,.· yrabiaią przed miot własnoręcz­
me i z tego żyją. Nie dnie jednuk 
rra.wa Zlllllieszkiwania poza granicą 
os•adłości solenie i wędzenie ryb, r~­
bame mięsa w Jatlrn.ch, sortowanie 
drzewa w lesie, uprawianie t.vtoniu, 
] nu, zboża, zecerstwo, drukarstwo, 
mtynar:=itwo, fvt1l~r1ifia, bru1car5two, 
ciesielstwo, 11atri11rstwo, ogrodnictwo, 
reparac ja wstrumentów muzycznych 
i t. d. 

OC (k) W sprawie uzdro• 
wołnienia miasta. Wyznaczone 
na wczora i w nrng1stracie posiedze­
nie podlc umi:'l1i sanitarne; Ili. Łodzi, 
zł:>~. one 1 z 8 osób, dla opra :owania 
05tn tel•,1,neµ-o pro1ektu ure5ulO\' vn1a 
stosqnków zdrowotnych 1111a..:tn, zgo­
ri.nie z projclctPr11 władz gubern .a1-

nych, z powodu wyjazdu prezydenta 
do Petersbuoga nie doszro do skut· 
ku i odfożoue zostało na dłu~szy 
przeciąg czasu. · 

= l1) Z polG~iej homisj i 
szkolnej. Na po~ 1 edzP.niu pl)Jslc1ei 
koruisji sz1rnlnej w magistracie łódz . 
.kim postaMwiono: 1) zwrócić si~ do 
władzy wyższej o przyśpieszenie wy­
placenia przyznane] zapomogi rządo­
wej w sumie 84,634 rub. rocznie na 
istniejące kom piety szkół niie1skich; 
2) otworzyć nowe komplety szkolne 
w liczbie 5-ciu, dla któryc.łl :wynaj~­
to już lokale. 

--= (f) bawełna. Według oce­
ny „National C1nuers" na 81 grud­
nia roku zeszłego było bawełny o­
ezyszczonei 13,400.000 bel, przyczem 
w drugie) połowie gdudnia·oczyszczo­
no 576,000 bel (w tym samym okre­
sie 1912 roku 468 tysięcy bel, a 1911 
r. - 646 ty!l.) 

Ogólnie bawełny otrzymano mniej 
eniżdi oczekiwano, co spowodowało 
utrzymanie si~ cen jeJ względnij) 
dużycn. 

- (f) Pociągi na Syberję_. 
Według sprnwozdania warszuws.lnego 
komitetu ror.dzielcze~o wysiano na 
Syberię z Warszawy 4 pociągi towa-· 
rowe, składłl. i ące się ze 184 wagonów 
1 zawieraiące 16,153 pudy różnego 
towaru, przeważ111e manufaktury . 

= (r) Z Tow. op eki nad 
zwierzętami. ł'od przewodni­
ctwem wrne·prezesa p. adw. Jezier­
sl<iego, odbyło się posiedienie zarzą­
du łódzkiego oddziału Tow. opieki 
nad zw1erzetami. 

Po odcŹytaniu protokułu z po· 
przedniego pos1edzen1a, przyięto do 
wiadomości zaJatwioną i św1eżo na­
deszłf\ korespondencję, 

Raport członlrn oddziału p. H 
A Ha o znęcaniu się nad Jrnruni dy· 
żurnego strażnilrn na stac1i Laslr, po­
stanowiono przesłać do naczelnilrn 
straży z1ems1dei w Lasku. 

Za współdziałanie celom Tow,9 • 

wyznaczono pieniężne nagrod,y: stói· 
Jrnwemu IV c:vrkulu Prozorowi zna!t 
nr. 222, trzy "ruble i stróżowi lt'ran­
ciszlrnwi Wjdawskiemu dwa ruble. 

W.vznaczono termin ogólnego ze­
brania człon1ców oddziału na dzień 
27 marca, a w razie medo; ścia do 
slrntl<:u p1erwsze~o zebrania, powtór­
ne prawomocne w d. 3 lcw1eLnia 
r. b. 

Do opraco\.Yania sprawozdania z 
dzialalności oddziału i zarządu za 
role 1913, zaproszono pp. E. Jez1er · 
skiego, K. Weigelta i M. Zientaf-
skiego. • 

Postanowiono te~ wypisać z głów· 
nego za1·ządu 20 egzemplarzy bro­
szur Uargilewa. 

W poczet członków Tow. przy­
jęto g osól>. 

- <f') Dywidendy. Tow. akc. 
manufaktury suloenneJ „Leonhardt 
W atillrnr i Girbardt" dało w roku o­
perucyrnym 1912 13 czystego zysku 
260,489 rubli. Na dywidend~ wyzna· 
czono 7 proc. 

- Tow. akc. manufaktur Juliusza 
Heinzla dało w rolm operacyinym 
1912-13 czystego zysku 20.934 rb. 73 
Jrnp. Sumę tę zebranie alccjonariu­
szów przelrnzało na rachunek roku 
1913-14. Dochód brutt.o stanowił 
6,792,328 rb. 73 k., rozchód 6,771,394 
rubli 

- (o) Z policji. Porucznik re­
zerwy, Aleksy Szczegtow, naznaczo­
ny został na mie1sce zwolnionego ze 
stanowislrn Jcomisarza 8 cyrkułu po­
licy i nago, Kul i le owa. 

=- (t) kob ety na kolei. Za~ 
rząd główny Jcolei wydał specjalny. 
ol<ólnik, nalrnzuiący wszystkim za­
rządom kolejowym, aby przy przyj­
mowaniu nn. słu?;bę biurową kobiet9 

zachowywano 15 procent. normę. 
W roku bież. wydane będą nowe 

przepisy, na zasadzie Jctórych lrnbrn­
ty z wykształcernem wyższem, lub 
średniem, o ile przesłużą więcej ni1' 
2 Jata na posadzie etatowei, mają 
prawo otrzymać stanowisko w_v1'sze­
go pracownika biurowego. 

= (r) Odczyt Amundsena. 
Łódzki oddział Tow. „A11iance .B,ran­
caise", orp.anizuie d. 26 b. m. o godz. 
8 wiecz., w sali Stow. techników, od· 
cz.vt p. Ernesta Lemon'a, literata z 
Paryża, na temat: „Dusza francuslrn". 

· Snm t .rtuł wsl<azu ie, i~ ~dczyt 
ten bę1jzie nadzw,ycza i zaimui11c:v, bo 
·akkolw1e1.- w obecn:vch czasach zna­
ni są fraucuzt, to fe rJnalc oiedoidarJ­
nie. Ot1czyt p. Lćrnon~a. J;tóry ścisle 
stud ował ten _przed miot, za pozna 
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ow nae. 
Wszystkim, którzy wzi~li udział w oddaniu ostatniej posługi drogim nam zwłokom 

• P. .. 

składają z gł~bi zoolał~go serca serdeczne podzi~k:owanie 

Zona z dziećmi. 

niezawodnie dokładnie z psychologjł\ 
francuzów. 

Ceny miejsc zwyczaine, t. j. 50 
kop., dla członków i po 1 rublu dla 
obcych. 

Ziapowiedziany pr~ez .Allinnce• 
odczyt znakomitego odluywcy biegu­
na połudrnowego i bada('za stret po­
larnych Roaldo. Amundsena p. t. 
.Moia podrM: do bieguna południo­
wego", odbędzie się nieotlwołalrne w 
dnrn 4 lutego, w sali l\oncertowej 
przy ul. Dzielnej. Odczyt ten objaś­
niany będzie licznemf zdjęciami ki­
nematogrnticznemi, z mieJsca wy­
praw~. 

Amundsen przyjP.tdta na wspom­
niany odczyt z Warszawy, poczem 
udaje się w dniu 5 p. m. do Pragi 
Czeskiej i 6 lutego do Wiednia 
gdzie wygłosi takie same odczyty. ' 

Bilety na odczyt Amundsena są 
do na bycia od dziś w szlrnle Berli­
tza, Nowy rynek nr. 2. 

Ze względu na duże zaintereso­
warn e_ się ty rn odczJ tern, pożądane 
jest _wcześnie'sze zaopatr,V\' anie się 
w bilety. 

- (t) Podatek od samocho­
dów. Z inicJatywy spec1ainej .ko­
m1s11 dla re~ulacji arterii .komunilrn­
cyinych mi111:::terjum dróg i komuni­
.kac)l ustanowiło i10wy sposób re1e­
strac1i i dodatJrnwego opodatkowania 
samochodów. 

\i\ szystJqe samochody będą re­
jestro\\ a ue w rządzie gu ber111alnJ m. 
Oprócz dot~ cliczaso"' ego podatlrn na 
rzecz miasta będą obłożone opJutą do­
datkową od Jednostki 1108ne11 co wy­
niesie około 40 rb. od samochodu. 

Podatek dodatJrnwy obrucuny b~­
dzie na ren-out dróg szosOVIJCll. 

- (d) O wasi. W grudniu r. u. 
bawili w Łodzi urzędnicy z Peters­
burga l doJrnnywaJi w sklepach re­
wiz1i \\ag i ciężarków do rnch. Wy­
kry to \\iele ntesteDJ}IJoV1a11Jeh wug 
i ciężarków, wobec czego sporządzo­
no protolrnły . Obecnie w tute.1 szych 
sąduc.h zna1duje si~ około 50 spraw 
o powyższe uadużycia. 

~- (t) z~ w1eszenie wypłat. 
Duże wrażerne w swiec1e .handlo\\oym 
tute1szym wywolala wiadl•Diosć, już 
pOt\\ierdzoua o olbrz~· rn1e7 mew;} pla­
calnośc1 w 'l'nszkiencie. Zawies iła tam 
wypłaty fJ rmu. mauutall turo wa. „ ur. 
R1azajewy ". Pasywa stauoVI 1ą ó m1 . 
lionów rubJi. }i'1rmu proponu1e WJe·· 

rzycielom zaled VI ie 80 proc. Bunk ruc­
tw o to poc1ągn1e za sobą szereg in­
nych. Łódź jePt pow ażrn,., zaintereso­
wana. 

- W Elizawetgradzie zawiesił 
wypłaty własciciel tirrny manu1aJ<tu­
rowo-suldeu'nej, l::lołl11 er Ber Du bilt. 
Dubilt JUż raz banlo·utował i isJdad 
przekazał na W. Autonowskiego. O­
becnie pasy w a wynoszą 25,000 rb., 
towar rl•Zspl'.c?edauy, a pieuiądze 
wziął Dub11t, od l<tórego jt:dnak nie 
ma nadziei ,je uzyskać. 

- (t) t-ow1 szenie tabo„ 
ru. Ponieważ liczba \\ttgvnów to­
warowych na linii JcolfljOVI ej kalis­
kie) jest zbyt mala, zorzątl tej kolei 
i;amówił 510 110wych wagunów towa­
rowych WpJynie to bart1zo dodatnto 
na dostawę do Łodzi i wvwóz z Ło­
d?<i towarów z zagranicy i za gro­
nJCf2. 

- (t) Przekształcenie firmy. 
Firma łódzka manufaktury \\elmane) 
i baw~Jniane~ „'l'eodor Ste1 gert" prze­
ksztac1ła się obecnie w Tvw. akcy1ne 
z J<apitałem 1,500,000 rb„ drogą wy­
puszczenia akcji 250 rubJowyc11. 

- (r) Ze Stow. majatr6w 
fabrycznych. Jutro, o godz. 8 
\\'lecz., w JoJrnJu własnym przy No­
wym Rynku Ni! 6, od będzie się ze­
branie sekcji tkackiej Stow. maistrow 
ta brycznycb, na l<tórem p. Z. Rab­
czynsld wygłosi dwie zajmujące po­
adank~ C nast~Wac.a. *"" 1e1v• „O 

właściwem ustawieniu płóciennego 
miu1ośrodu (eJcscentra) przy l<rosnie 
t.kackiem meclianicznem" i „Zapozna­
nie z nowJm systemem przyrządu 
bębenkowego przy bidłu hosna me­
chanicznego". 

W celu powiększenia funduszu 
budowy wlasnego don.u, Zarząd, wraz 
z wybraną w t.}m cem 1rnm1s1 ąener­
gicznie krząta 1 ą się olrnło uriądzenia 
I.lalu kost jumowego, mai ącego się od­
być w Helenowie, d. 81 b. m. 

=- (J<) -tre k. Mecha111czna fa­
bryka \\yrobów \Hłntanych Bruka, 
SzyuianowsJuego i S-ld, mieszcząca 
się dotychczas przy ul. Piutrkowsldej 
Ilr. 26, zostala przeniesioną na uJ. 
Auny. Jednocześme admmistracia fa­
bry lo zawrndomiła robotrnków, że za­
mierza wobec niepomyśl11ych waruu­
.ków obnlżJĆ płacę, ua co robotnicy 
odpowiedzieli żądaniem podw,Yżki ze 
względu na z1u.ę, drożyznę i prze­
niesienie tab1·xki dalej od ic'.h miesz­
kań, co zmusza ich do wydatków na 
tram wa w. 

Ponieważ administracja · fabryki 
odmówiła temu żądanrn, robotnicy w 
liczbie, 20, purzuc11J prsi.cę. 

- (k) lr fun~usze gminy żyd. 
Gubernator p1otrJrnV1-ski zażądał . od 
prezydtnta m. Lodzi dostarczenia 
szczegolowego sprawozdania z 130,000 
rb, wydatJ<0wa11yth przez gmiuę na 
uudowę gu,acl1u bóżnicy na Starem 
Miescie, prócz tego zaś szczegółowe­
go sprnVI uzd11n 1a ZA stanu kasy bóź­
rncznej za ostatnie 3 lata. 

RozpurządzeIJle to VI ywolane jest 
pra\\ dOJ•Odu bme slrnrgarni podaoem1 
na dz1aiolnosć zarzątlu gmitiy. 

(r) ~zlrnła muzyczna im. 
Szc p~na przy pornma, że w nied7.1e­
lt;l 25 b. Ul. przy ; eżuża znakomity 
p1an1sta i pedagog, profesor Aleksan­
der MiclwloVI sld 1 o godz. 12 w po­
łudnie egzaminować będzie zapisu 1 ą­
c;vcn się do jego klasy .kandydatów i 
kandydutl<1. 

'l'eguż duia wieczorem nieporów­
nany odtwórca dziel CJiupina wy stąpi 
na .koncercie 'l1ow., .J<tóry od l1 c_dz1e 
się VI sal~ własnego Jol;i: u Jirzy ul. 
v\'ólczańs.kieJ Jlr. 23 ([ ~I [! LlClune J). 

tr) Z L~ li:: '~ ~:11:c m~eii.lni• 
czegc. Jutro, . 24 b. rn. o godz. 
9 V11eez. OdLętlz1e się w 1okalul\1uliu 
rzem1eśl111czego, przy ul. Zawadz1ue} 
nr. 5, odezyt p. L. Stre JLt.ra Ila tc;­
n..at: „Z,>dz1 w Hisż1 auu„. "'stę p dla 
cz10uliów Kluuu rzemieśl11kzego i ich 
rodzin bezpłatn.v. 

= (r) Zebranie lo~C$-r-zy. 
W niedz1eltt llDJa 25 b. lll., v gudz. 3 
po puł. w Jok1du włas1;ym rrzy Ltl. 
Andrzeja nr. 44, odbędzie si~ zeln·a­
Ille członków cc..drn czelaeL.! toJrar­
s.kkh. 

- (d) Li.:ytacja. wczoraj, w 
mag1strueit. tuteJsZJlll <,ubyła si~ li­
cytac1a na StJl'Zedaż drzew, wy rąbłl-
11ycłl w lesie ru1ejskim o.lrnłv szusy 
Karolewsloej, gdzie będzie J>OStawio­
I1y szp1taJ clla cl1oryeb z1.drnź11yc.h. 

- V\ dtJiU 24 JUtegu ud.Lttdzie się 
w mugistu„uie 110ytacJa IJa urządze­
Otente w par!rn· „Ziródliskc" studni ar­
tezy jsłde 1 . 

(kJ ~ unormo•canie dnia 
11racy. Uhł\d starszydi lódzloego 
ce\: hu kucłw1 ist1·zów zwrócił si~ do 
gubernatora piotrl<0wsld~gu z prośbą 
Cl unormowanitj godzin }'tary dla 
JrncJnmstrzów. Prócz tego lrnchmi­
suze stara '4 si~ o wolny dzień co 
drugą uiedz1el12. 

W udpv\'>Jedzl gubernator piotr­
kowsJd J • Ol «J c!ł spraVI dzić nne1sco­
wym org1111 vui policyjnyw jak długo 
pracu · ą lrnchmistrzy i w razie wy­
luyeia l r:;r.eJ<rc1rze11in } 1 rzep1~ów o 
noro.aln~m odpoczynku prac-owni­
ków, przepisy te zastosować. · 
. J.e~eli przepisy po\\ yższe o katą 

się niedogodn~ mi dla Jrnelimistrzów 
gubernator .volecił opraco\\ać sp1:cjal-

ny ref erat o warunkach pracy i prz Q;i 
słać go do zatwierdzenia. 

=- (k) Sprawa 32. Guberna­
tor piotr.koVI sin odmówił prośbie wy­
puszczenia na wolność za kaucją 
osób u~ięzionych w związku z proce­
sem 32 osób, oslrnrżonych o nielegal­
ne uwalmame się od wo iska. Oslrnr­
teni będą trzymam za kratą więzien-
11ą aż do ukończenia procesu. Uwię­
zionych jest przeszło 50 os1ib. 

- (o) Czyja 11".łłasnc ść'l Po:.. 
licia tute isza otrzymała zaw1udoruie­
nie, że w gub. tam bo wskie j, w po bH­
~u stacji . farua11uwl<i, znalezio­
no walizę z różnymi rzeczami, nie­
wiadomo do kogo należąc ą. 

W waJ1zie oprócz tego znajdo­
wały się bilety wizytowe z uapi:;;em 
„O. L. Szac.hnerowicz, Łódź, przed­
stawiciel Miron Szewachow1cz". 

- (k) Tasny wyszyn~; wód· 
ki. W sklepi.ku SJiożJ\.\t:zym przy 
ul. Łagiewnickiej ur. ó na Bałutach, 
u Małgorzaty Waśkiewicz, policja wy­
kryła potajemną sprzedat wódki. 

s;\o:ifiskowano cztery małe bu­
teleczki wódki. Waślcie1i\iczową od­
dann pod sąd. 

Wypadki. 
= (o) Napad bandyc;ki. -

Od dłuż:-;zego JUŻ czasu me słychać 
było u zbroJnern wystąpieuiu bandy­
tów, którzy ztfawałoby się, już po 
wytropieniu bandy Dłużewskiego i 
Piątka, zup1:iłnie wyma1·li. 

W czoraJ jedna Je zdarzył się wy­
padek, 1<tóry obalił te przypuszcze­
rna. 

Około godziny 6 po południu do 
kantoru iabrycznego iarb1arn1 braci 
'.L.igelberg, przy ulicy Ko11stantynow-
8k1e1 N2 122, wtargnęło trzech uz­
bro1ony::h w rewolwery bandytów, 
którzy J?Odeozh do kasjera, zajętego 
obl1czau1em pieriiQdzy na wypłatę 
d1a rubotwl;ów, rozlrnzu1ąc mu, jak 
rówmeż i wszyst1<im znaiLlu J ącym siQ 
w lrnutu1·ze, pvt.lrneść rttce Jo gary. 

Kiedy obf:l •. mi, pod wpływem 
stta<:łrn spełnili żąduJJJe bandytów, 
Jbden z nich zgarllął ze stołu pienią­
dze w sumie okcło J,500 rub., po· 
czem wy biogli ua ulicę, gdzie, Jak 
zauw&~uno, w::.koczyh do przechodzą­
c~go na ten czas tramwa1u, idącego 
\"! kierunku Konstuutynowa. 

O i1apadzie za\\ 1ado11}iono natych­
Lilast Ji01icJę śledczą 1 4 ty cyrkuł, 
bk<J,d w pogoni zo bandytami wysła­
~o patrole, le:.\Z na slad kh nie na­
tdlfio IJO. 

Opróc ... t1:ib.1 zmobili~owano straż 
zic:ws.ką po :datową, która również 
za;~ła się odsl.ukan1em bandytów. 

~ (p) iLam ~ch sa~•obojczy. 
lv- dornu pr;.y ul. Wtd:i.e~~sl<1ei ur. 
15, ~yp1ła w1...zornj w celach samo­
b6 J0z;ych Jrnv. •. J. karbolu" ego n1eiaka 
C.h1..irn Rvl>ć)nb!att, lat 24. W stanie 
r1~żJum vt.l~.it.:...iono Jl\ do szpitala 
Pv:t..Hańskich. 

- (p) ••a!łi zgon. W stajni 
dvmu przy ul Lud 'A 11rn nr. 3 z111al'ł 
11d5l~~ woźuiul'.i. Piotr ~1elouka, J~t 50. 

ł:'rzy0zyi~Y zgonu nc:1. razie nie 
stw 1erdzonu. 
. - (o) Spe:cjaliści. Wczorai 

po poluduiu z balkonu doniu ur. 44 
(J rzy ul. W 1Jzo weJ<iej jak i ś złodziei 
sciągnął koMrę, lecz 1dedy wycho­
dził z domu, był spostrzbtony JH'Zez 
stróża i odJ.!1·011.adzoriy do cyr1rntu. 
Je::;t to nie;ald S;rnrnl Waldman. 

- W t~· w też czasie z balkonu 
domu nr. 83 p1·zy teiże ul. prawdo­
podobnie kolega \\ aldmana „po fa­
chu" nieialo Lotkiewicz s1u·adł pie­
rzynę, należącą do Eleonory Fudalej, 
Jecz także był zatrzymanym. 

Obu o~arJzono w aresL;cle. 
(o) Mili bracia. Za­

mieszkała w Widzewie Józetn Wol­
slrn, zawiadomila policję, że t.rnt je) 
Antoni Jaukowski, podczas jej snu, 

G. 
------~----------------
skra'lł gotó•·i•I\ 146 rb. 80 kop. f 
zl.lległ. 

Odszukaniem go zajęła si12 po­
licja. 

Zamieszkała przy ul. Gubernator· 
skiej M 33 A'last. Piękniewska zawia­
domfła polic1ę, że brat jej Marjan 
Bolesław Pięk11iewski dziś rano pod· 
czas kiedy wszyRCJ domownicy spa­
li, zabrał różną gurderobf} 1ej, war­
tości 100 rb„ zegarek srebrny, 80 rb. 
gotówką i zbiegł. 

Odszukaniem go zaj~ła si~. po· 
licja. 

= (o) Kr. dzie:te. Z mieszka­
nia Perli Gri 11stein przy ul. Brzeziń­
skie) nr. 22 niewiadomi złodziei• 
skradli tóżne rzeczy, wartości 160 rb. 
i gotówką 100 rb. 

- Z mieszlrnnia !z:Jaka Fa1nber-, 
ga, przy uL Zawadzkiej nr. 52, skra­
dziuno różn~ garderob~, wartości 
200 rb. 

- Z mieszkania Glazenapa przy 
ul. Wólczańslc1ej nr. 196, skradziono 
różne rzeczy, wartości 100 rb. 

. = (1) o:iar. Dziś o godz. 8 
rano za"ezwano straż ogniową do 
domu Abrama Lubińskiego przy ul. 
Skwerowei nr. 6, gdzie z niewiadomej 
przyczyny powstał pożar na podda­
szu. 

W akcii ratunkowe1 brały udział 
pierwsze trzy oddziały straży ochot­
niczej oraz straż miejska i fabryki 
Poznańskiego, .które dzięki energicz­
nym zabiegom zdołały szybko pożar 
umieiscowić. Spłonął tylko doszcz~­
tnie dach domu . 

Zamie!scowa. 
- (x) Zebranie „ZgodyH 

zgierskiej. W niedziel~. dnia 26 
b. m„ o godz. 1 po południu, w sali 
'row. rozwoju flzyczuego .Bieg" przy 
ul Strykowskiei nr. 86 w Zgierzu, 
odbędzie si~ roczne zebranie ogólne 
członlców stow. spożywczego „Zgoda". 
Porządek dzi~nny zebrania obepnu~& 
między innemi, sprawozdanie z dzia· 
łalności Stow. w r. z . 

= (x) W czytelni zgierskiej 
Tow. EZ rzenia wiedzy im. B. 
P rusa panu)~ duże ożywienie. Bi­
bliotelrn posiada Już zgórą 2,000 to· 
mów książek przeróżnej treści. Czy­
telnia pism, gazet, tygodników, m1e~ 
s1ęczoików i t. p. otwarta jest co, 
dziennie (za wyjątkiem wtorków i 
sobót, gdyż w dniach tych odbywa 
się wypożyczanie książek) od godz. 
7 do 10 wieczorem, a w niedzielę i 
święta od godz. 3 do 10 wieczorem. 
Czytelnia abonuie zgórą 20 pism pol­
skicl1~ które czytuje coraz liczniejsze 
grono osób płci obojga, przeważnie 
ze sferą średniej inteligencji, choć 
uczęszoza też do czytelni znaczna 
liczba robotników i rzemieślników. 

Ze sceny i estrady. 
Teatr Polski. 

Dziś, w piątek, po raz 25 arcy· 
dzielo w 6 aktach, Rostanda, .Orlę". 

Jutro, w sobotę pp., po cenach naj­
niższych dla młodzieży, znafcomit9 
polslrn komedja narodowa ze śpiewa­
n;i „Krakowiacy i Górale"; wieczo­
rem po raz pierwszy głośna nowość 
z repertuaru scen stołecznych p. t. 
„JJemon ziemi", sztuka w 4 aktach 
z prologiem, Wedekinda, z wyst~­
pem znalcomitego artysty, p. Romana 
ZeJazo"'skiego. 

W riiedzieię po poł. o godz. 3, 
po raz 26 arcydzieło Rostanda „Orlę"; 
wieczorem .Demon ziemi", Wede­
kinda. 

Bilety na wszystkie powytsze 
:!.Jrzedstawienia sprzed..-j_') ~'Q od g. 
11 rano do 2 w cukiel'll p. Gostom­
skiego (d a.1vI11Aj Rt1sz1wwsldego) i od 
ó cio 9 wiecz. w !rnsie teatru. 

Opera i operetka łódzko. 

Po nadzwyczajnie sympatyeznem 
przyjęciu w Czę'łtochowie, operetka 
łódzi<a 1utro rozpoczyna znowu grać 
w swym teatrze przy uL Konstanty­
nowskie) N2 16. 

Powodzenie, które towarz~ szyło 
występom i usilne prośby często­
chowian wstrzymały towarzystwo w 
Częstochowiti dłuż.ei, aniżeli to za­
rnie1·zano pierwotnie. Teatr na wszyst-
1och przedstaw1euiach był . wyprze. 
dany. 

Jutro w Łodzi operetka da dwa 
przed ~tawiellla: po połudnm, po ce­
nach narniższych pójdzie pi t;kua ope­
retka Gilberta .Cnotliwa Zuzanna". 
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wieczorem zaś „ Tnrg na dziewczęta", 
JiH~olii'ego, J<tóry, dzięki bo~rnctwu 
efektów, ładne) w:vstawie i wyborne) 
grze artystów, Cieszy się nieRlabną­
Gem powod,-;eniem, a w Częstochowie 
musiał być powtórzony. 

Rozrywki t zabawy. 
- (:) Zabawa taneczna. _.:. 

Chór sumowy prz.v kościele sw. Ka­
zimierza w Widzewie urządza w so­
boiQ, 24 b. rn., w sali Domu Ludowe­
go (Prze1azd M), zabawę tanęczną 
dla swoich członl{ÓW i zaproszonych 
gości. Program zabawy będzie bar­
dzo urozmaicony, oprócz różnych a­
trakcji, b~dzie wystawiona jednuai{­
tów.ka p. t. „Consilium Fucultat1s" 
w wykonarnu kółka amatorskiego 
chóru. 

Początek zaba~·y p~nktualnie o 
godz. 8 wiecz. 

--~~------------GWIAZDKI. 
Był poeta od dzieciftstwa... zapa­

trzony w niebo, ukochał edną gw azd­
kę, .która codziennie zjawiała się na 

,horyzoncie. 
1 Ale po pewnym c;r,asie, gwiazdka 

znikła mu z pola widzenia, pozosta­
wiając w sercu nieolueśloną tęsknotę. 

Wyrós szy na młodzieńca, zalrn­
cbał się w uroczej dziewicy, .której 
oczy błyszczal.r ;ak dwie. gwiazdJd. 
W patrzony V! nie 1 am:ętnie, szeptał 
w zachwycenm, „k· ·rharr.". Ale nie­
tr" ało to długo. 

. .Nieba-A em gwiazdki zaczęły świe­
cić innemu, pozostawia ąc w sercu 
poety pustkę i rozgoryczenie. 

Dzi~rnj. nie wpatru e się w gwiazd­
kę ria meb1e, am nie pożera wzrokiem 
dwóch gwiazdek w oczach kobiety. 
Świecą mu stałe trzy gwiazdki, one 
to koją tęsknotę za gwiazdką na nie­
bie, pogodzą rozgoryczenie, s powodo­
wane gwiazdlrnmi oczu kobiecych i za­
pełnia Ją pustkę serca. 

i::ią to „trzy gwiazdki" na butelce 
koniaku Szustowa. 2090-1 

się w piersi. Ceremonię za ko1\czy­
ły modły obecnych w lrnpl1cy kato-
11 lców. 

W ty~h dniach nastąpi wysłanie 
Macocha i StaL'CZe\\Sk1ego z więzie­
n.1a _piotrkowskiego do ;ed n ego z wię­
z~~n _ ,,katorżnych" na S_yber)i. Ole­
smskt odsiedzi karę w więzieniu 
p1otr1rnws.inem. 

amy. 
W przeddzień sesji. 

PE'l'hHSBUHG, 22 stycznia (wł.). 
Pogłoslca o przes11enm w prezydium 
Dumy państwowej Jest zupełnie uza­
sadniona. 

W razie rozłamu październikow­
ców Rodz1anl<0, \\' arun-Sekret, Kono­
wałow i Dmit1·iukow złożą swe go­
dnośd 

.Ferje nie doprow~dziły do zjedno­
czenia październi!cowców; przypusz­
cza1ą przecież, 1ż może to nastąpi na 
początlrn rozpoczyna ącej się Jutro 
nowel ses1i. 
' Korzysta 1 ą ze sposobności nacjo­
nalisci I wznowili agitac1ę za s~\ym 
Jrnndydatem na prezesa Dumy, mia­
nowicie za Je::;. Wołlrnńsidro, b. wice­
prezesem. 

~ccznica d. 22 stycznia. 
.PE1'b:lŁSl:WRG, 22 st_vczriia (p ). 

Dnia 22 u m. t.lo godz. 2 po poł. z 
liczby 350,000 robotników w Peter­
sburgu straJlcowało 70,000. Podczas 
opuszczania fabryk niektórzy robot­
mcy usiłow aii spiewać pieśni rewo­
lucyjne i urządzać demonstracje, ale 
polic1 a temu zapobiegła. 

PETERSBURG, 22 stycznia. (wł.) 
Dzis nn wszystkich ulicach środ ko­
wych stały wzmocnione znacznie po­
sterunki policy;ne. Na ulicach bocz­
nych st~ła policja konna 

Od wczesnego rana masy robot­
nicze usiłował.V przedostać się na 
Newski Prospekt, czemu jednak prze­
szkadzały ustawione na mostach i 
przeci·ęciach ulic silne oddziały po­
licji; mimo to około godziny 1 w po­
łudnie, ulrnzała się na Newskim Pro-Grobowa cerr.monja. 

--- spekcie grupa, intonując pieśni, lecz 
Dziś, jak to pisali~my wczoraj niezwłocznie została rozproszona. Kil­

odbyła się w Piotrkowie cerelllonJ~ kanaście osób aresztowano. 
pozbawienia godności kapłańskich Przez cały dzień po mieście jeź­
trzech zaJconników paulińskich skaza- dzit automobilem naczelnik miasta 
nych o zbrodnie, dokonane przed kiJ- w towarzystwie pomocników. Poważ-
ku laty na Jasnej Górze. nych starć nigdzie nie było. 

O godz. 1 po połudoiu do . kapli- Stra1kowało około 100,000 ro-
cy w1ęz1ennei przybył delegat ks. bi- botml\ów, którzy w różnych dziel­
skupa ku1awsko-kaliskiego wizytator nicach miasta wywiesili czerwone 
.kościołów ks. kanonik Władysław sztandary. 
Krynicld i ks. dziekan piotrl{owski Aresztowano ogółem 300 osób, w 
Antoni Zagrzejewski w celu dokona- tej liczbie również studentów. 
nia ofic)alnej ceremonii religimei, po- Na cmentarz Preobrażeński ro­
legającej na pozbawieniu Damazego botn1ków nie dopuszczono. Tutaj 
Macocha, Izydora Starczewskiego i oczeldwano starcia, skończyło się 
Bazylego Olesińsldego godności ka- jednak na hałasie. 
płańskiej i dokonia ekslcomuniki. RYGA, 22 stycznia (p.).-Dnia 22 

Oprocz .księ1.y przybyli do kapli- b. m. me przybyli do pracy robotni­
ty: prezes sądu okręgowego piotr- cy fabryk: „Rosyjsko-baltyckie1", „Fe­
kowskiego w ołkow, prokurator Łan- niks", „Powszechnego 'I'owarzystwa 
szin, dwuch członków sądu, dwuch elelctrycznego", „Richard Pąle", „Fel­
wiceprokuratorów, sekretarz sądowy, ser", „ 'l'extill", częsć robotników z 
naczelnik więzienia i kilku urzędni- fabryki „Prowodnik" i innyeh. 
ków kancelarii więziennej. MOSKWA, 22 styczma lP·) -Straj-

W kaplicy paliły się czarne kowalo tu ogółem 8,519 robotników, 
świece. Po zebraniu się przedstawi- z których w1ęlcszość w przedsiębior­
~ieli władz sprowadzono do .kaplicy stwach metalurgicznych i w części 
t celek więziennych skazanych za- drulrnrń. 
.irnnników, ubranych w białe habity ik.atast :,ofa kolejowa. 
paulińskie. 'l'OLEDO, 22 styczma, (wł.) Z 

Macoch i Olesiński szli z książka- powodu obsuntęcia się ziemi wyko!Aił 
mi do nabożeństwa w ręku, modląc się pociąg osobowy idący z Anda-
si~ czas cały. luzji. Kilkunastu pasażerów zabitych 

Wydelegowani przez biskupa i 7 ciężko rannych. 
księża odprawili nsbożeństwo, po Dramat w restauracji. 
którego zakończeniu odczytano res- . PBTERSBURG, 22 stycznia, (wł.) 
krypt Naiwyższy, rezoluc1ę sądu, UbiegfeJ nocy rozegrał się straazny 
potwierdzeme wyroku przez 01ca dramat w restauracji podm1ejsk1ej 
św. i ostatnie rozporządzeme bislrn- „Samarkand". 
ba Zdzitowieckiego z Włocławka oo .Po 1rnłacj1 jeden z oficerów po­
do wylrnnani.a wy~ok':1 duchoi.:vnego. rucz111k K.ołzalrnw, za1ąda1, aby; za-

Macoch 1 Olesmsk1 płakali głoś- ·graia popisu ąca s1~ w te) restauracii 
no, n11:tomiast Starczewski milczał orkiestra c.ygańslrn. 
posępme. Ktedy muzyirnnci poiawili się w 

. Księża odc.zytali rotę, którą ska- poko1u, gdzie s1edz1ał Kolzalrnw, za-
zam powtai:zali s~~wo. w sl?~' o. pro pono~ał on iftdnej z muzy kan tek: 

Ma~och l Olesmsln pros1h o prze- 17-ietmeJ cygance, aby się z nim zo-
baczeme. stała na oso Im ości. · 

O~ai księż~ .Podeszli .do skaza- Dziewczyna nia zgadzała się na. 
:nych 1 rozeb~ah ich z habitów. propozycię, przyczem uastąpiłtt wy· 

Czynnośo1 tej towarzyszyła ci- miana obraźliwych wyrazów. 
sza .grobowa, przerywana szeptem Za dziewczyną u1ął się ojciec. 
.modlitwy Macocha i Olesińskiego. . W ów.::zas Ko1za1rnw, nieoczeki-

Po zd1ęc1u habitów ze skazań- wanil"I dobył rewolweru, zabił na 
ców włożono na rnch ubranie are- mie1scu cygatH1 i ciężko zranił jego 
sztanck10. cór 1' ę. 

Po tej ceremonji ek&zani padli Cyganów, lctórzy pośpieszyli 1 
na kolana. modlili się, uderzaj ąc pomocą, spotkał g:rad kul. · 

ci11. 
Czterech z nich walczy ze śmjer­

·.Niezwłocznie zjawiły się władr.e 
wo1skowe, które al'esztvwały Kołza­
kowa. 

lt'oraj:ka powstańców. 
. l\lEK~YK, 22. stycznia, (p.). Mi­

mster woJny domóst, że rQzbito pow­
stańców pod Kuernavache. Stracili 
Olll 2,000 ludzi. 

!bezrobocie. 
. MADRYT,. 22 stycznia, (wł.). 

Stre1k w Rio Trntos trwa dalei, po­
wodując poważne zaburzenia, które 
o pan?wać sili się żandarm er Ja palną 
bromą. 

Śnieżyce. 
PARYZ, 22 stycznia. (wł.) -

Z powodu śnieżycy kill<a wsi w po­
łudniowej Ji'rancJi odciętych jest zu. 
pełnie od świata. Zagraża im śmierć 
glodow:a. Prócz . tego, liczne gromady 
zglodmałych w1ll{ów z lasów pire­
ne1sloch nachodzą je bezustannie 
i niepolcoią ludnośc. 

Zaborczość Japonji. 
TOL\JO, 22 otyczrna, (p.). Gaze­

ty podniosły kwestię zawładnięcia 
przez Japonię wysp 1',11ip1ńskich, ia· 
ko .kompensatę za ustępstwa w spra­
wie kaliforn1jskie1. 

h.owe interpel cje. 
BERLIN, 23·go st.} cznia, (wł.) -

Zgłoszono dwie nowe interpelacje w 
sprawie saverneńsktej. Jedną z nich 
wnoszą centrowcy, drugą narodowi 
li berali. 

Obie interpelacjg zapytują kan­
clerza, co zamiP.rza ucz.vnić, aby za­
pobiedz na przyszłość samowoli woj· 
Slrn. 

O mandat po hr. Mielżyń„ 
skim. 

POZN AN, 23 stycznia, (wł.). Wo­
bec zalrnzu biskupa Rymkowskiego 
przyjmowania przez księży Jrnndyda­
tur poselskich, w szczególności zaś 

kandydatury po hr. Mielżyńskim, 

miejscowy lcomitet wyborczy przed­
stawił komitetowi centralnemu trzy 
nowe kandydatury. Na pierwsze 
miejsce proponuje br. Kwileckiego, 
na drugie Turne, na trzecie p. Rut­
lrnwskiego. Zdaie się być pewnem, 
że niemcy postawią kandydaturę 

księdza niemieckie~o. 

Proces hr. Mielżyńskiego. 
POZN AN, 23 stycznia, (wł.). Pro­

ces hr. Mielżyńskiego rozpocznie się 
dnia 23 lutego. 

Pojedy111ek posłów. 
BUDAPESZT, 23 stycznia. (wł.) 

Pomiędzy posłami Czaky ,i Urman­
czya odbył się pojedynek. Urman­
czya został ranny. 

Wyrok śmierci 
KONSTANTYNOPOL, 23 stycz­

nia, (wł.)-Sąd wojenny skazał Muk­
dara paszę, syna byłego Szeika ul 
Islama na śmierć za udział w spis· 
kach polityc?Jnych. 
Wandalizm marynarzy nie• 

mieckich. 
RZYM, 23 stycznia. (wł.) - „ Try­

ławki i zniszczyli wiele roślin. Za· 
rz:;,d miasta puwiadomił o tem zaj­
ściu komendanta okrętu i oddał nie­
fortunnych mary11arzy T>Od sąd. 

a.rwawe zaiście. 
ATENY, 23 . stycznia, (wł.) Ga-

zeta „l'atris" donosi o sensacyjnem 
zajściu, jakie miało miejsce w okoli­
cachOxilar na tle nieporozumień, pa­
nu;ących w mieszanej komisji dla u­
regulowania granicy bulgarsko-grec­
ktej. Aroganckie zachowanie si~ bul­
garskich członków tej komisji wywo­
łało takie rozdrażnienie wśród gre­
ków, 1.e pułlrnwnik grecki kazał chwy­
cić bagnety i zaatakować bulgarów. 
Przyszło do krwawego starcia. Ze 
strony bul~arsk:e1 zaprzeczaią urzę-

' dowo, iakoby zaJscie wywołane zo-
stało zachowani6m się bulgarów. 

Polacy inspektorami. 
KONSTANTYNOPOL, 23 stycznia 

(wł.).-W kołacłl poinformowanych 
twierdzą, że generalnymi inspektora­
mi dla Armenii mianowani będą mię­
dzy innymi także dwaj polacy, Ostro-
rogowie. 
Echa katastrofy pod m orzem. 

LONDYN, 23 stycznia (wł.).-Nur­
kowie, którzy spuścili się w głąb 
morza na mie·scu katastrofy łodzi 
pod wodnej „A7", stwierdzili, że wy­
dobycie jej b'ędiie bardzo trudne, lub 
nawet niemożliwe. 

Ze sportu„, 
24 dzień turnieju. 

W pi er wsze) parze walczył W a­
niek z Cyldopem. Oba1 zapaśntoy 
prowadzili bardzo żywy atak ponie­
waż zaś żaden z nich nie przeważa 
siłą, a w yszlrnleni są doskonale to 
wallrn po 20 min. pozostała bez rezul­
tatu. 

Gebauer zwyciężył dzielnie bro­
niącego się Pagarnmego po 15 minu­
tach walki. Rezultat przewidzieć by­
ło można z góry, gdyż pierwszy zbyt 
widocz111e przeważa siłą. 

Solarz w walce z Wildmanem 
wykazał niet.v lko doskonałą szybkość 
ruchów i dobrą obronę, lecz i odwa­
gę, skoro mógł kilkakrotnie atakować 
ciężkiego W1ldmana . 

Znany Raj teowi cz sprawił wczo­
raj spórtsmenom 'Prawdziwą niespo­
dziankę, gdy potrafił , z puzycJi sto­
Jącei rzucić czternastopudowego au­
stralczylrn Jacksona na łopatki. Wal­
im trwała 23 minuty. 

Dr. Wołyński 
były asystent kliniki Unwiersyt.. Wrooławske 
prof. Hinsberga) osiadł w Lodzi.. Jako spe­

cja1ista chorób uszu, nosa i gardł• 

ul. Piotrkowska 89. 
Godz. przy Jęć: 10-12 rano, ł-6 pp., w nie 
dzielę oó 10-12 rano. Operacje, bronchlosko 
ńJa, kąpiele elektr. świetlne. 289-8 

buna" donosi z Syrakuzy, że kilku- •••••••111n!l;mmll!!lll!l!!!lll!l•••1L'rill::Willliln.mfif.tD~•• 

nastu mary,1arzy stoiącego tam nie· ~-- . ~ fi.· Xarłowskl 
mieckiego okrętu „Hansa", .którzy • G) . Konstantynows1ea 5. 

po powrocie z miasta nie zastali ło- Weiście przez sklep 
dzi, - udało się na plant.acie mieiskie, Eugenii" \el 2~ ·Ol, spec1allsta wycinania 

gdzie dopuścili sii:. niebywałego wan- odcisków i wrośniętych paznogci, powróell 
~ z zagranicy przy1mu1e u siebie i poza domem 

dalizmu. Wśród .krzyiców i hałasów .Manicure i pedicure. 

poprzewracali cenne rzeźby, polamali li1iI&"F·„ fi' ''@§ M Ml"ff°E 

Cyrk DEKADANS "!!!gowy Ryn :! 1<, telefon 21-68. 

. Dziś w l'iątek 23 stycznia 1914 r. 2.>-ty dzień Wielkie-
~ ga międzynarodowego turnieju walki francuskiei. 
~~~~ Dziś walczą. I para: premjum 100 rubli dla zwyciężcy 

a od dyrekcii, podwóina sensacia!ll Ogólne zainteresowa­
. l nie sportsmenów, m;asta Lodzi. h.to zwycięży~ Spot­

< _ kanie decyduiące. aż do rezultatu. W ldman jedyny 
prawdziwy żydowski cham. swiata. contra Sawa Raj­
kowie olbrzym cuam. Serbji, którego dewizą jest, 

musze w tej walce wyisć zwyciężcą!ll 2-ia potężne siły! 2-ch Mistrzów 
świ11ta Baczność!! To oiekawel!I Kto kogo zwycięży! Rekord w podno­
szeniu ciężarów wypracuje p. Hitzhng. Il·ga para decyduiąca! 
Hatzling Germania contra Paganini cham. vYtoch, spotkanie decy­
dujące. lll-cia para dec.yduiącal EX MASKA Louis Gebauer Niem­
cy contra TeG.do •· Saga z jedyny polski cham. Europy Łódź. 
lV-ta para T m Jac son olbrzym Australja contra Hat1zi .V.o• 
urzuj' Afryka. Pocz&tek walk punktualnie o godz. 10-tej wiecz.. 
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SZY KE 
ł zupełne wyleczenie zaziębienia, b616w gardła, 

chrypki, katarti, ostrego lub przewlekłego, 
zapalenia oakrzeli, influenzy, dychawicy, rozedmy, 

oraz zapaltnia krtani, zapewnionern jest prze7 u:tycie. 

ANTYSEPTYCZNYCH 

~st~I,:;~ V . L 
(Pastilles V1&;d~) 

Nie zapominajcie jednak tądal we wszystkich 
aptekach i składach aptecxnych wyłącznie 

PRAWDZl\~YCH PASTYLEK VALDA 
(P A~TILLES V ALDA) 

w PUDEł.KACH a BANDEROL.\ 
CZERWONĄ 

ł opatrzonych ~ 

Valda 

fKu;sy · eu!:halte~yjne 
J. Mantinbanda 

w ŁODZI. 
Cegfelnlana 47; N2 telefonu 24-28. 

Ponieważ sale skutkiem nieskończonych eg­

zaminów za r. 1913 są jeszcze zajęte, wykłady 

rozpocząć się mogą r'op!ero 30 stycznia r. b, I do 

tego dnia ty\'{o włącznie kancehrja codlienn!e od 
7-9 wieczorem przyjmuje jeszcze zapisy. 

2076-6 

NIEOMYLNY ŚRODEK 

' 

Cła szybkiego uleczenia Kataru, GrypJ, Irytacji pierai~W)cb, 
Chorób gardła. 1 B.oleśca ••eum~iycznycl1 

„AR~ZU 311 rue de eine. 19311- a 

Zimo po "'ą 6w 
ou u nia ~-~o ma,ca. 

• o ej ab1·y~ ;t.nO•.Loozka. 
ODCHOl.J...A ;. UDl1 : a; IA.• l .o, o) 7 20 8.0:>; 10.10. d) 12 :>O, e) UC• 

f) 3. łi> U>O ~' , 4:> .i) b.4a, ·1.a~, a.41». 
Przycho uzą to .C..n l)zu „.&;, 7 22. 8 3!> il.Sfi i} 10.łO, 1 OO. 

3.10. )) ł ;)~ w.~U, S.liil, ~.:aa, l<J 11.uO, 
• ~o e j ~-arszaws "O•Xaliskaa 

ODCHU1 • 1.Ą UO KALltiL.A: o dollz 7 o:i 12 24 • a~. &.aa, 3.12 
DO w A . ::iL.A \'w Y. o ~Ot1z111te ; 11 01 l:Ulł ó.'lu ~.aa, 

ł HL.Ylliu1JL.Ą z l\ALlt::iLA o 1-1ouzi111e: 1.~1, 10.ól 12 22. ó . .:IO 
9 óO; z w Ali.:: L.A Vv 'i o ~! '1i I '!. a 4 26. ti.ba. 

OcJcllo!lzą do Lowicza IO, Przychc •ną z Łowicza 7.451 

~o ileJ . obwociro a. 
Odchoozi ze stac)1 L•' •l ·c KallsKa oo ol v Lwio o godzinie &.oa, ze 

Słotwl n 110 6t Łi)dz- KĄJ181ia pnychOllzi 5.i.e l, U·1chor1zi ze !!I Lód z-Ka 
1iua do Komst.t'a l .11 prtycu. 1, Kn1 11szek uu st Łodż- Kal l eka o g. 1.46. 

(., \ \ A u ! 1.1o!lziny wydru ·<o wane tl 11stym r1ru 1de·n 0 7 1qcr. a 11ł cz !l ~ 

on gou~. ó 111 le eto1 ~m do o ran (• . 
ł' oci 11 r;1 ozn~t· i.une 11 : er~ e.J zatriy mu)lł eię w Anll1 .68Jow1e b), 

dl Jl:) , 1ne rn trt..)'lllll't} ;aę s i" ll 'i i.a11 ne stac 1.t pozo;:;llue p1 c11415! za 
1l'ly mu 1q 1ę !Hi 1.a1 ue 1 s L11.c1i p '11,osLa le f) u Cl fl~ l z11lnymu1ą &lfl na 
u.·„q 11t.,; lcll stat: 1ac u I>) o ~) hl s11 ne1 p o ortl tl nie 1 icumu11.111:ac1l 

f'c• c lq[.( l nez n ter 1iie obowiązu i• po1ączeu1e z poo1 w a ml kolei 
wledell~ K11 1 1 oaów i s 1 ańsich1) . 

tylko Dla pań! Gabistet 
Leczniczo-kosmetyczny. 
ROZALJI SZERESZEWSKIEJ 

1 Dyplom AKartem1l K osmetyczne1 
w Ber1inle) 

,{onstantynow&ka 18, m. 7. 
Na1nowsze sposoby osią~n1ęcia rlro 
ga naturalną plęirnoścl twany 
sz.yi rąK 1 wł(tsów Upiększenie 
i odmło•• :it.enie za pomocą przy ­
rząouw prz.1- r011oleczoic7.yoh. Apa 
raty \1<1bracy1ne. pneumatyr:r.ne 
1 elektryczne llllaaa7.e twarzy 
i biustu • .Parowania twarzy Lia 
strzyKiwania. Wyoeli({atnienle ce 
ry Nadawanie skórze twarzy . szyi. 
ramion 1 rąu: białości . głar1kości 
aksam tne1 i elastyczności r..ie• 
zawodne środki na wszelk ie 
"ady urody J:tauy11a1ne usuwanie 
pryszczy wągruw piegów żółtych 
1 llrunatnycu pla111 . zmars ;.czek 
aln. rozszerzenia p o r ó w 
skóry, &.adow po_o1>p1e, po• 
.fysku • pocenia się twarzy, 
czerwo11osc1 nosa 1 rąK, 

&zpecąc~c h włoaów 
, 1 1 o Udltu•zcze r•;fl potlbrórlka i 

biustu Ws1..e ld' ie :uabieg1 prowa 
!lzone są sumit'nnle 1 na zasadach 
hygieniczno na111<o"ych Oy&kre 
cja zapewniuna. '-cs••Y p~xy­
stępne. ł'rzy J ~ c1a: l l - l 1 . pól 
1 4 ::;. 16~·-,- ,J 

Jl I Czy 
\"li toprawOy? 

rani jeszcze meużywela Kremu 
tall: bardz.o rozpowszecbnione~o 
na cate i KU l1 ziPm:>K1e 11. nie1.awo· 
11nym rezultatem Wy!latek: nie­
znączny . a Korzyść wielka Wszeł­
Kie piegi opa1enlzua plamy pry­
szcze w4gry 1 1isza1e natyc!Jm i ~st 
oezpowro w1e n1Ka 1ą lJla unik:~ 
nięcia naś 1 adown\01wa sprzedaz 
1y 1Ko w s l\la!lach aptecznych na: 

. ; av,oc j~~ 54, 1 3~01man\ y­
no'tłs i<a }'l! 75. 

Ceo& za. s toiK :>O Kop . mucoie)szy 
7a ilOp 

niczne 
\.V t.ocizi , .-·o t rkow ska Nr. 117, 

p~·zyootowuj l\ ~1110.dych ludzi 1 w~ ró~nicy płci i wyzna­
nia Il a łeCil li1 1kOW I pomo C . c'<ÓW 1nżyn1erÓW 
budowJanyc11. i ~lektrotecJrni z •vuu. Warsztaty 1 pomoc 
dostateczne1 ilosm. \Vykła<iy nankowe pierw--zorz f}dne 
sił pedagogicznych. Bucbalterj11, język i obce i kore spon­
denc1a za bardzo niezna.cz;uą opłatę. Otwieramy klas~ 
przygotowawczą dla dzi 0 " i lat J 2-15 i kursy monterów 
dla doros1ych. ZaJ ęci a wieczorowe. Informac je i z.apis 
codz iennie od ó-8. r2081-5-l 

zar;, ą 11u dom em t•d_ l';owego i,o, .l za 11112 :>:t.Kau i i> mb te~ 
stoso'Anie do umowy. Laslrnwe otert.,y prosz~ składać pod lit 
'l'. ł .. w Arl rri~ i straoii n •nieiszego pisma. 4407-0-t 

Zarowie ło bo.· aefwo l 
D1etetycz ne prepara\y 1 solami <• rlżywczemł. 

SPACr ~./i :·. 11 (dea Akoylr. Towarzystwa K. Scheiblera); 

rrzy Szkole Kroju I Szycia 
Apo on)i Kopy lowskiej 

Łodz, uhca Piotrkowska M Uti„ . 
otwarta i •• stały kursy w i e c z o r o we .kr o j u i s z y ci a 

~la niezamożnych za op . ałą tygouniową 
Zapio U'· rnn1c co <i ziennie z wyiątkiem świąt od godziny ó-ej do 8-eJ. 

MAGAZYN KAPELUSZY DAMSKICH 
ii GALAN .rERJi 

Florentyny C LE . WSKIEJ 
ulica Zielona Nr. 33 ('.lielony RyneK) 

ma zaszczyt polecić Sz swo1el KH 1enteli duży wybór galanterii 
dam~kie J i męskie1 po cenach ·bardzo zniżonych Poleca rówo1eż 
kapelu„ze damskie tanie i gustowne, tamże żałobue kapelusze na 
składzie r 14ó9-0-l 

W nailepszej i najspokojnieiszei części miasta ZITTA 

położona ańs a illa 
z pięknie urzątllio 1ym ogrodem .i r aw~i e c za, 14. pokojów 
kuchnię, ze wszystk iemi wygodami,_ kąpJelą, dużem1 strycho­
wemi piwnicr.nemi pomieszczeniam~ I t. p. iest nat~ch• 
miast do sprzedania cenie wartośo • B11ższ'" 
wiadomości ui1ziek ARCHITEKT HEINR. ZIEUER, ZIT'l' A 

1 
•• 

(Sia Niemcy.) 

Vll klasowa Szkoła 

a L B 
j<an \owa Zeńska 

·w Łodzi, 
Zielona .s, dom W-go M. Pinkusa. Telef. 29-33. 

Kancelaria zawiadamia, o:.oby zainte~esowane, że I 
rozpoczęto przyjmowanie próśb . dla uczemc chcącyc~ 
wstąpić na drugie półrocze. do młodsze] wstępne), 
pierwszej i piątei klasy codz1enme od 11 do 2-eJ p.p. 
oprócz sobót. Do pozostał ych. klas wobec _braku. wa­
kansów podań rne przy1mu1e się. Do podama komecz-
nie winno być dołączone: . . . 

a) Metr~· ka; b) Sw1adectwo poch~dzen1a 1 c) Swia-
dectv1 o lekarslde o powtórn~rn szczep1erPu ospy . 

Egzamimt rozpoczęły się 2IJ5 stycznia Jl:ł14 r. 
r<!OH6-8-l 

Nawrot 7, tel. 10„ae. 
p 0 r1 aie do wiadomości \iV:i e1możnych Pa~, ż~ n~des~ły 
swieże par yskie iasony l m ate r ały, . ł ?Wlększy~ ::.zy 
pracown ię, wy1rnńcza6 będ~ g.or sety 1 z 1c3a lrn y ch 
wyrobów, po cenach prz~ ::;;t ępnych. 4196 3 1 

, 
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UPOMINEK 
Jesteśmy w posiadaniu kilkudziesięciu eg­

zemplarzy wspaniałego albumu 

NAF'OLEON 
(leg=ony i Księstwo warsa wskie) 

w opracowaniu Ernesta ł.unińskiego 

~ Ol{oło 500 llustrocja. ~ 
Cena księgarska rb li, prenumeratorzy 

.Kuriera" nabywać mogą po 

Album ~!!'! .. ~~m;ni~!~,Kurjo• I 
ra" ul. Zachodnia 37. l 

N 
A 
p 
o 
L 
E 

ni .cz n 
IEGO 

w Lodzi, Nowo•t.egi'"' ":ana nr. 9. 
I. Didenna Szkoła przędzalnictwa i tkactwa \\ arunki: Kanaydaci winni p~zeJslawić świadectwo 

"' 3-ch klas lub złożyć e~zamin wst~pny. h.urs nauk 1 t poi reku: do pc•łu11nia .praktyira , w tabry1rnch .. _po pot 
uś teoretyc-zne wiadomości na kureach. Oplata 1 a n aukę \<yuos1 óU r 1„ pćlroczr11e (za całKowJty Kur~ lo~ rullh 

2 111rh:czorna szkoła p1 zę dzalnictwa tkaLhva farbiarsh'lta i apretury. \\ arunk1: Kandy­
daci przy1mo\\ ani są bez ogra!liczen1a v 1e.1rn 1 cdi:eś11 uegc. <}11zusu uaulio'' ego natomia~t z praktyKą ta bry cz 
ną. Kurs nauk roczny. Opłata za naukę 3ó rb pólrocznie (za caJK0wity 1rnrs 70 rlJ.) . . . 

UWAIJA, :t.goonie z § 12 listawy, osoby, które przel:'zJy kurs 11aul!: i zdały egzamm otrzymu 1 ą stosowme 
do uchwały Komitetu Eg.zaminacyimgo patenty z 11ymiernoną specjalnością. . 

UWAGA bzkoła prowadzc•na 1est wedlug wzoru sziról 111.chvwych zagranicznych (Skeutllngen Brno-Moraw­
~kie, Chemnitz). 

Podania przy,muje i intorrr.acii udziela kancelar)a kursów codziennie od g. !1 pp. do 10 wieczorem. Za-
pisy: w styczniu i lutym; \\'ykłady rozpoczynają się 10 lutego. 1960-ł 

pracy, 
posajy, 
słuibv, 
m1tsz1(ania. 
zbytu towarów, 
reklamy wyrobów, 
dzierżawy. 

Kto potl'zebuje: 
mżyrnerów, 

um:dników 
techników. 
le~wczych, 
pomocml<ów, 
pokoi o wek, 
ku„harzy, 
ku~llarel<, 
słuzby. 

P 1erwsza Lecznica Lekarzy 
S t · dla pra:wchodaą• pec1ai1S ow CJl'ch CllOPJl'cft 

ul. Piotrkowska 45 tróg tie1onej) 

Dr. J ::Szwarcwa.s. 
WEWNĘTRZNE ser od 10-11 4 i 
t .N.1rnwuw.n 1 pół. do:iipół.p.p 

Iw niedz. od lU-11 

CHOROBY CHl- I Dr . .M. Kantor 
11.l.JHulC:t.N-Ji: łod .:i-a iod7-8 

P-P 
CHOROBY ( Dr. M. Papierny 
KOBJliCE ( codz. od 3 -4 

CHOROBY D:.a.Ei:CI ( Dr. J Lipszyc 
( codz. od o-6 

CHOROBY OCZU ( Dr B. Donchin 
( codz. od lł-10 r 

Dr L.. Blum 
CHOROBY NOSA, I poniedz. wtor. 
U U . 'A"JJ•A :sroo. czw„ od 

;:,.t; i u "" ~ j 1-~,piąte.l!:.,sob 
niedz. on l:l-lU r 
Dr L. Pryou1sl!: 

, w niedz_, wtork 
CHOR. SKORNh 1 ezw., piąlJd ou 

i Y., EN .hłl. Y Ci.NE l -2. l' onieoz. 
środy, sob. od 

1:1-9 wiecz. 

Analizy krwi, wydzielin, moczu. Ba­
dania mame.I!:. 

Porada dla niezamoznycb. kop. 50 . 

Kto chce: 

!Jr. Ja. Rejt 
t:>.H.hD.NIA M :> ·fel. :U-7ł 

Sp. cnorooy s.K:órne, wtosow wene 
ryczne, moczopiclowe 1 l!:Osmetyka 
leKarska Leczeme sypt1ilisu ::ialvar­
saJJem IJ.łlrłiou-Hata .ij06" 1 .ii1'" 
(wsroaży1t11e1. Leczenie ełeKtrycznoś• 
ci<i \eleir trolizaJ t usu wame szpecą· 
cych wiusOWJ 1 o&w1et1enie kana 
łu 1 uretros1wplaJ. uouzwy przy lęc od 

ii, do 1~ 1 1 8 1 Oil f,-eJ oo b-e1 wiec!!. 
w niedziele od l0-e1 do ::!-e1 po po 
Dla W Pań: osobna poczMa1nla 

S.:litoła D r R El 5 A w Warszawie, Foksal 13 , 
Akuszeryjna • il telefon 35-92 

Zapic; uczennic co'l.z.. Początelc wykładów i (14) Stycznia 
1914-r. Patent szkolny daie prawi) prakty1d w Król. i Ces. 
Egzamin dJa eksterniste~ o~b~<l~ie się w s+:v0zniu. Do za­
kładu pofo~n~czego pr~yJmUJe s1~ bezpłatrne oso by spo­
dziewa lące się słabości. rl917-10 

z~wiadomienie. 
Niniejszym poilaię do wiadon:iości Sz. Publicz~ości? 

i~ w tvch dniach. otwartą zostame przy ul. Dzielne) 
M 3• w ~macb.u 99 P .!iii a st Ho elu" nowa 

Kawiarnia-Restauracja 

Kanarki, turkoty, 
Seitertows1eie. p ę­
knie 1 przy !emnle 
śI\_iewaiace w dzień 
i p"rzy świetle, bar­
dzo taniowwielkim 
wvborze Hotel Nle­
m.iecki ul. ::;ri>dnla 1 

v:eterl.ng z Harcu. 

Z powaieni"m 
właściciel A. Ferster. 

Cłgło~zenia drobne: 

A A A Buchalter rutynowa-
• • ~ • rJY b. urzędnik ban­

kowy. wychowaniec wyższej szkoły 
bandtl')wei. poslarlaiący znalomoM Ję­
zyków miejscowych poszukuie posady 
Łaskawe zgloszenla uprasza sle nad­
syłać '10 Admlnl~trac1l „N. Kuriera 
Lóiiv.kiegoM pod „Buchalter-korel!lpon­
dent". 4504~ 

A A A Kantor Słu>by Bon 
• • • Piotrlrnwsl!:a 10 Po­

leca du wyboru Sz. paniom z dobrą 
rekomendacją gospodynie, kuc.hard, 

'lrb ł P:I 82., (tel. 18·8·1) młode nlańl!:i. Lokal kuczerów oraz 

Chorobvi: nerek PA- !szelką służbę. 4818-~ 
8 1 -.. A A A Poleca wszelką służ­cherza, cewki i t. d. • • • hę, ty1ko z dobr" 

Godzmy przy;ęc: do 10 rano r~komendacja Kaucjonowany Kantor. 
i od 4-7 po południu. ~~ 69. 48u9 3 

~u oka z węglem z powodu wylaz­
U au do sprzedania. Ul. Rzgowska 

":;;~oo~oooo~oo · :ru 60 4806-8 
. J .1'1 o sprzedania anlasser d~ plę-

ciokonnegu motoru zupełme no. 
wy Wiadomość: ul. Konstsntynow­
ka N 18 na parter'T.e w otlcynie 
statnia sień. 3704-0 
--c;sp;.ż6aii.nla zal!:ład fryz1"6rS'id 

Dr. M. Papierny 
Akuszer i specjalista chorób 

kobiecych 
b. ordyn. warsz. Uniwers. Kliniki 

Akus11Jer 
Przyjmuje od 10 -11 i od ł i pół. do 

6 i pół po pot 
I. Południowa ii!.ł1 tel. 18·85. 

Dokt6r medycyny 

LEYBl:.RG 
Krótka 5, tel, 26-60. 

Choroby skóry weneryczne i ~o­
czopłclowle 10-1; 6-8. W me­
dzielę i święta od 8-1. Dla Ptt.ń 
4-6 C>ddzielna poczekalnia. rlO 

Adres dowiedzieć się w redakcji 
4811-5 

·p-;oszukuh pożyczki od li oo 10 
t.ysięcy rubli na nowy dom przy 

ul. Warszawskiej w Pab1anlcacb. na 
1-e:zy numer b.ypoteki po Towarzy­
stwie .l.)om oszacowany na ;.16,000 
ruhli. docllodu da Je 2,00U rubli rocznie 
Ktoby chciał pożyczyć niech na 

desie wiadcmość do .N. Kurjera 
Lór1zkiego• :lachodnia 37 pod „Ośm­
tysięcy" 

bc.trzebny wspólni~, lub . wspól­
r nicz1rn do Sz.K:oły ~ztuk Pięknych 
z kapitałem lóOO ruoli. Orerty s.lda· 
dać w Redakcji Kurjera dla .,,A K. P 

471)7-i 

P o1rzebny chłopiec na posyłld ucz· 
ciwy Do mleczarni" Konstant.y~ 

nowska. 48" 4SH-2 
iif'zybłąkał się pies .Fonter" Jes\ 
r do odebrania za zwrotem kosz-

o,i1 ~ ~ą~~ tów Ul L:awarizka 20 m. 1. !799-3 ~~~~~~a15=i[S2.1~ udzielam lekcji gry na mandoli-
nie Konstantynowska o1V! 24 m. 9 

D L P l l k • prawa oficyna., ll piętro od 2-ł po r. 9 ryou 8 1 południu i od ~~8 :wieczore~~­. Z powodu zw101ęc1a składu aptecz-
powrócił. nego jest do sprzedania urzą-

POŁUDNlO W A 2. 'Pel. 18-59 dze?ie kolor~ mac~oniowego, oraz 

Choroby skórne. włosów (kosmetyka 
lekarska) weneryczne. moczopłciowe 
i niemocy pleiowe1. Leczenie syp• 
hilisu Salwarsanem „Erlich• 
Hata 11606 91.ł" w•r6dżylnie. 

Lec1.en1e e1el!.trycznośch1 1 masa­
żem wi oraoy1ay1n 
Przy1mu1e: cllorych od l:ł-1 rano I od 
4,-9 po pot. panie od ~~ po pot 

Dla par. osobna poczekalnia 

Konstantynowska li. 
Sypbilis, skórne, weneryczne 

choroby dróg moczowych. 
Przy1mu1e od ti-1 rano 1 od 5-8 
wieoz. Ula pań od i-ó po południu 

sło1e z nap1sam.1 1 szyldy bardzo 
tanio. Wiadomość: W składzie aptecz · 
nym W-go Szulca w Zduńskie! Woli 

4779-3 

Z ........ -a-~i-n_ą.,.ł -d'""o_w..,.ó""d-N~11~6~06~-"":'2:"='5"::"96~0 si785 
268211 Oddziału I-go łódzkiego 

Warszawskle~o Akcyjnego Towarzy­
stwa Pożyczkowe!!;O Zachodnia 31. 

4820-1 

Zaginął p!iszport, wydany z gminy 
Łagiewnik. pow. łódzkiego, na 

imię Jó"eta Wróblewskiego. 
4808-8-1 

Zaginął paszport, wydany z magi­
stratu m. Łodzi, na imię Michała 

Wiśniewsu:iego. 4810-3-1 
"»laginął paszport, wydany z gminy 
& Łęka .va pow. I p;uberni piotrkow­
llkie1 na imię Zygmunta MaJcbrzakow­
sKiego. 4817-3 
";o,r aginął paszport, wydany z magi'­
._ stratu m. Łodzi na imię Fiszela 
Wartskiego. 4814-3 

zagi"Oął paszport. WYCl8:~Y lll gminy 
Mazew, pow. łęczyeK1ego, gub. 

kalis.iiej na imię Jgnace~o Gralaka. 
4821-8 

~)~1@6@~r~,~~ Choroby sl{órne, ~ene. 
r~czne t niemoc płc1owq 

":Wagi:lęła KartaOd paszportu, wy­
& dana z tabrylct Libermana na 
imlę ~tan ~ława LewińsK1ego. 4822·1 

Dokt6r med. r. LeWKOWicz io estaw Xon 
~lt>f ag\nP,ła K:,i.rta orl paszportu, wy­
a. dana z fabryki Adolfa Wagner& 
na imię Józeta Blachowieza 4::123-1 

powrócił. 
Nauczy cl~~ 1aisyiskLEgc; w szlo Cl€ EEltlETZA Choroby uszu, nosa, gardła 
[. KRAt:il'dCKl udziela Jel.:cJi i kores, oudE-nc ji u siebie i u Ulznia. przy- I ch1rurg1czne 
,;otow·1.11e uo egzaminów. llługoietnia pra1i:tyka wedlu„ rnetooy Lrrri1za ul. i-"'io:.rol(OWS&a 5&. 
1 przeomiotów według kursu gimnaz.Ja 111ego. \\- iadomosć, Koustan tyno w- iwr. te1eton11 i>A-p~. 
aka 4~6 , m, 8 od HJ-Ia i od 7-10 wieczorem. 47 ul· 3 f'rzy1mu1i uo U rano l -i po p11t 

--V,yaav.ca z !.\«.r.I 11.s . „~ ~.:;... . Vv aru.ku.rm :::>t. hsH\ż.ka. Zachodnia 31 

Leczenie trypra bez szpryco• -- -~-~- ~ ~ 
wan. . 

Przy syphilisie :>losowanie prep .• 606 
i "9J.ł• Leuzenie e1e11:tryo2rno~ 014 i m 

~ał.tm wribracr107m. 

'io .. 1rta.1tr .o 111'•.l<a 12 
o ~ o „ -C .: a'i;•ta DeU .1a. 

O<l ;J-1 i oa O-o. dla pali od ń-r 
nierJziele orJ g tlo .') :!701-. 
la Pa1i 0101tu. poczekalnia. 

Banł<ow1ec 
z 10-letnią pra.:t1k11: bankową, obez· 
nany z wszelkiemi czynnościami ban­
ko we mi. iaK równi ez li. respondenc)'lo 
w 1ęzykac11 rosyiskim polsirim i nie­
miec1(im oraz buc1Jalter1ą ponwólną 
poszul!:uje posady. :t.głoszenia sub 
„cambio" przy1mu1e etped. gazety 

Redaktor odpowiedzialny: Adam Górac„u. 


